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Prairamerata 1 przesj-tką pocztowi irycoci:
w kraju i Austryi m iesięcz. 1 ztr. 10 ct w NiuiMzech ̂  . . . .  i 50
w innych P aństw ach  . 2    "

Z a zm ianę adresu  dopłaca się  20 \
Opłatę nmlet;p tuioid równocBeśnia t  żad »-
• BttF*miany
frfHnmprata w i Lwowie m iesięcznie 1 
Jhmer kosztuje we Lw ow ie . . 4 ct. 
a* p ro w in c y i ............................... 6 ct,

Snneri i  poprzednich dni po 10 ct. 
Wsuelki# D O N IE S IE N IA  P B Y W A T N U

•  «&ręc*ynftoh, ilubnoh, w eieU ch, »abo*eó . 
•twach żałobnych, ponraebaeh, o p i i j  uczt 
i lab aw  prywatn-ych, rek lam y dla balów. 
®dc*ytów i  koncertów, *pn»y układ* k. d »- 
**® łi*m a © zgubach, *n ulepionych mimA» 
b io ta ch  I i. d. p© 60 ot, »4 w iar***.
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tMlOSZSWi I msiFUTB HŁI880WI 
p n y jm a je  w y lą c e n ia :

Ajsucya dziissikłw Sokoło»*jti*g9 »t Imrii
Pa*r*a® n a a * m a « a  i.

Ceny ogłoszeń:
Zw yczajne ogłoszenia n# czwartej

stronicy:
w iersz petitow y albo jego m iejsce 10 c t  

W drobnych oełoszenfach 
tłu stym  petitem  za każde stow o 2 et. 
tłu sty m  garm ondem  ,
koresiSP- .  .

Nadesłane na trzedej stronicy: 
Ogłoszeni* w iers*  petitow y albo J o  

go m iejsce . . . . . .  30 c t
K sklam y po kronice w iersz petit. 50 c t
Ogłoazenia nad prz©g1q<*era politycznym

na pierwszej stronicy wiara* peti
towy ...................................Su

pryw atne 4 c t

D*iś: 
Jutro l

■** i A. Zap, Eulalii -“ i N. 4 po B. Hł. 3
{J [ św, Katarzyny R. jj, [ 1 Fewr. Tryf,

A dres  i łe d a k c y i i A d m ia is tracy i
Ulica Sykstuska 1. 45, Naczelny R edaktor i W ydawca. L U J D W 1 K  M A S Ł O  W 8 K I . W schód

Zachód
słońca a g- 7 i 

a 5
20
11
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Przybyło dnia od wczoraj 3

Przegląd polityczny.
Lwów U  lutego.

Jastrow ie rrnioy i hahatyśoi nitnawidzi- 
K Capmiego. gdy on urzędował. nienawidzili 
Ko i wtedy, kiedy po roku 1894 zamknął się 
w swojej wioeoe tak aiczaluie, jek gdyby je
dyną jego myślą było zejść ludziom » oozu, 
nienawidzą go jerzoae i te rn , gdy umarł 
Wseeebwlędni panowie w sejmie prmkim, od* 
m o ili wniosek o wzięciu udziału w pognębia, 
brutalnymi wyrazami aniewaiyli pamięć szla
chetnego oalowieka. Nio dosadniej o ni oh nie 
świadozy Prasa junkierska nielepiej się zacho- 
wała, oiskajęo w grób jeszoce otwarty dwuzna
cznym aanntem: „Ten nie był Prusakiem 1“ 
Istotnie, ten o»lowi»k, k órego os), naawisko 
brzmiało „0*privi da Carrera de Montecncńi" 
i który był tak ryoarakim, że jego wróg ohoó' 
by najwięksiy, ale ealaofcetny, móg!b-r n nim 
powtórzyć słowa bis*pań»ki*go poety Quintany 
o Nelsonie: „Inglai, ta aborreni: ti-oe , te ad- 
miro" (Jako Anglika, nianawidae cię, leci jako 
bohatera, podiiwiam) musiał mi»ó w swej krwi 
cci niepmskiego. Był łolnierzam, postosanie 
stanął na posterunku, wskaaanyia mu prasa 
króla, ohooiał na dobę praed nominaoya, prze 
chodząo mimo kanolarskisgo psłaou opuszozo- 
nego właśni* przea Bismarka, raskl do idącego 
obok jenerała: „Daa musa ein dunnaar Karl sein, 
der einmel desaen Naohfolgeraohaf' ..bemimmt*, j 
a saraa po ewej nominaoyi odezwał się do te > 
goi jenerała: „Nun weisa ioh, war der dumnie' 
•Karl ia t s p e łn ia ł  wolę króla, chwilowo ego- j 
dną ■ jego noanoiami, z gdy r ą  ta  wola u n ie -1 
niła nie i  jego powoda, ustąpił, lamilkł, słów
ka nie rztkł nigdy we własnej obronie. To te ł 
teraźniejszy wybnoh junkierskiej nienawiłoi, 
słusznie nazwała Germania impertynenoyę zro
bioną królowi.

Ale bismarkowBka prasa, powtarsająo za 
junkierską graschy Capriyiego : traktaty han
dlowe, WTaekcmo szkodliwa rolniotwn, zstęp- 
stwa sakoln* dnohowieństwu katoliokiema, od
sunięcia się od Bosyi przez zarwania słynnej 
kontrassknraoyi bismarkowskiaj i t- d., zalicza 
de najśmiertelniejssyoh jego grzschów politykę 
względem Polaków, poniewał w tej dziedainis 
aarwał on ■ tradycją praską i praez to abudo- 
wał mar chiński wmdłuż teraźniejszej państwo
wej greuioy od waohodn. Tak napisał lipski 
organ dynastyi bisaarkowskiej J7.«i*is A W - 
richten, wskasnjąo os celnikom dowody w traa- 
cim tomie pamiętników Bismarka. Ale tych 
dowodów napróżuo tam siakaó, wprawdzie 
n a jd ą  się one, ale tylko dla Prasaków, zaśle- , 
pionyoh powodsenism, nie aai dla ludzi n:epos- 
oawionyoh trzeźwego sądu. W  tym tomie pa
miętników anajdnja aię tylko taka wzmianka o 
■prawie polskiej a owyoh czasów, gdyBismark 
był jeszcze posłem w Petersburgu: „Rosya czu
ła się słabą, była skłonna do ustępstw najbzr- 
daiej korzystnych dla Polski, ofiarowała amns- 
styą, wolni śó sumienia, prasy i wyznania, sza- 
roki udział w "J^zie, zarrąd administracyjny 
zlołony * samych Polaków, ustrój anosłnie na
rodowy, śoisły regulamin poborów wejskowyoh, 
władsę wykonawozą spełnianą prze* w. ks. Kon
stantego i Wiel0Polsk“ go, — l,o . wszystko 
było daremne, poniewał raąd narodowy, podła- 
B“ y prasa Pranoyę, odraucał wsielkie ustęp
stw*- 'Wówoaae rzekł do mnie Aleksander II: 
eChętniabym oddał W»® Polskę a ł  do Wisły, 
raaem * Warszawą. Ho tej cząłoi Polski nie 
pwywiąauję ładnego anaoaenia. Oywilizaoya 
polska jast wyłsza od rosyjskiej i pnywiąza- 
nie Polaków do ioh religii ogromna, przeto 
uwalam, łe  niepodobna zrosyanizowaó Polski. 
Wam łatwo to idaie w Pozrańskism; tam ger- 
maniaaoya widocane ozyni postępy, a skoro Ro
zy* n*.e mole się zgodsió na istnienie P d .k i i 
sama jej nie strawi, to jn ł lepiej dla nas, aby 
aamiast niej były Niemoy“.

Widocznie ten urywek w pamiętnikach 
mają na myłli dzienniki bismarkowekie, zarzu- 
oająo Czpr:viemu wzniesienie mara na tersź- 
niejsaej gracioy państwowej. Widooznie im się 
adaje, Ze Bismark swoim systemem zdołałby

posunął tę granicę ku Wiśle. Jert to zupełna bawa trwała długo, bo murayn, wyznawca 
medorzscznośó, ale opróe* tfg j, nie ma naj- islamu, wierzy, łe  kto z nich zginie na szu- 
mnisiszsgo dowodu, łe  Bismark nie sftntazyo- bienioy, ten sto lat plonie w ogniu piekielnym, 
wał tych słów Aleksandra II. W  kałdym je- zanim się oczyści z haniebnej śmierci i dosfą- 
dnak razie, kanclerskie rządy Capriyiego od pi szczęścia oglądani* proroka Była tedy jakaś 
1890 do 1894 roku nie mogły nio zmienić w rozrywka połączona a wymiarem sprawiedli-' 
tern, oo mogło się etaó przed rokiem 1863 oim, wcśoi. Wedla Baumauna, podobne aabawy od -' 
bo jełeli wówaeas R  isya była słaba, to w trzy- bywały się troohę za csęsto i pedantyczni'

sayngtońeki odmówił satysfakoyi, nie potrzeba czek zfanduerów ptństwowyoh musi rząd mień 
się dopatrywać ładnej dyplomatycznej poraiki, j aupalną pewność, łe  zalozki te aostaną zwró-

dzieście lat potem stanowiła ju ł taką potęgę, 
łe  w Berlinie nie c tern myślano jakby oóiśó 
ku Wiśle, leoa raozsj o tom, jak bronić Berlin 
i dlatego właśnie zemieraono poj»d <ać się z 
P znańskism. A gdy strach przeminął, wnet 
wrćoiło bismerkowstwo. Cći p-zed Prasami aa- 
winił Capriy ? Mołe prsyisłośó odsłoni, ż» 
nohronit js od rozgromu. Ala teraz na jego 
trumnę padają przynoiząoe mu ostatni aaszcayt 
hakatystyazne przekleństwa

Niemcy nie wiedaiali jak w rachunkowych 
ks>ąłkaoh usprawiedliwić wydatek na mnóstwo 
sznurków. Choieli posługiwać się jednym p ray -; 
najmniej kilka razy, ale nie mogli, bo osami i. 
gośńe kradli stryczki i coc e /gzy ja na kawałki, 
nosili je ko amulety. W końcu raohmistrca nie
mieccy aneleźli dcwoipny sposób zapisywania 
wydatków nu stryczki; oto wpisywali je do 
ksiąg rachunkowych iako kosata .ugoszczenia 

, czarnych gości". Z  tekioh opowieś ć  s k ła d a ją  
' się oałe „Sząbi«aio*na sskioe" Baumanna. Kto

Z telegramów wiadomo, łe  znany podróż- «<ę pozneł z prooasu Lsiata i Petersa z prakty- 
nik afrykański, dawniej niemiecki, a teraz kami niemieekioh cywilisatorów w Afryoe, ten 
anetryaoki konsul w Zsnaibarze p. Oskar Bau- n -8 “ a powodu do posądzania Baumanna o 
mann otrzymał ■ Wiednia snrową naganę za przesadę, a tembardzisj o paszkwil. Oo najwię- 
książkę swą, którą pod tytułem „Afnkanisohe n r łn a  mu zarzucić eynioany humor, z ja- 
Gtalgenskiszen“ wyd«ł niedawno i nią obrani kim kreśli swe szkios, ale to prędzaj mołe być 
knltnrtr&gerów. Cnociąt wiedeńska nagana po- i rrzykre dla Austryi, której urzędnikiem jest 
winna właśoiwie być dostateozną satysfakoyą autor, aniżeli Al* Niemiec. Interpelacja w par- 
dla obraionyoh Niemców, ale, jak wiadomo, są lemeuoi* berlińskim może przypomnieć historya 
między nimi przeoiwtioy sojuszu austro-cie- l*e:sta, Petersa i niektóre inne... ;
mieokiogo, są przyjaoiele Wolffów i Sohoene- 
rerów, którym się marzy zagarnięcie niemieokioh 
krajów Austryi. Oni nie opuszonają żadnej spo- 
sobnośoi do podburzenia opinii w Niemczeoh 
przeoiw państwa Haboburgów, więa i teraz

Przewrotna napaść.
Piszą nam z Wiedniu 10 lutego:

. .  _ Jak  donosi depesza a Waszyngtonu, de-
starają się ow onio  posłów n* 0ejm pruski i do 1 partament stanu postanowił nie uznaó żądania 
parlamentu Raeriy, iżby wywołali parlamen-: odszkodowania Auatro-Węg.er za zabicie *U'
tam ą rozprawę nad oiynem p. Baumanna, 
W grunoie raeezy, winą Austryi jest tylko to, 
łe  zamianowała swym konsalem Prasaka, któ
ry jako podróżnik, a potem jako urzędnik z ra
mienia rządu berlińskiego, dokładnie poznał 
praktyki kulturtrigerów w Afryce. Z  jego 
książki wieje duch słynnego kanclerza karne- 
reńskiego Łeista i jego następoy Karola Pe
tersa. Przed kilko laty, kiedy w parlamencie 
berlińskim roatraąsano bohaterskie ozyny Lei- 
ata, położono na parlamentarnym stole wy
mowne dowody oywiiiaaoyjnej działalności te
go męża niemieckiego, więc harapy z kroko
dylej skóry, kleszoze, zaopatrzone w kiy h ip o 
potamów, fotografie przedstawiające jak Lsist 
siekł murzynki praed 1 oznem audytoryum 
czarnych i Pieły oh widzów, wreszcie fotografie 
aoen, towarzysząoyoh wieszania. Nio wujo no
wego nie powiędnął p. Baumanu w ewej książce, 
tylko ubarw ił swe opisy iście szubieuoznym 
humorem. Opowiada on, jako o rzsozaoh bar
dzo naturalnych, o tern, łe  karanie śmieroią 

byle oo, właściwie nawet za nio, jest w nie
mieckich koloniach jedynym sposobsm pokazy
wania władzy. Jeszcze niedawno — powiada 
Baumann — przed oknami urzędników me- 
mieokioh stale grzmiała pukanina z karabinów: 
to rozstrzeliwano czarnyou mahometan; nie 
oayniono przytem żadnyeh zachodów : po pro
sta wyprowaduno skaiańoa na daiedzuueo, 
pierwszy łepscy żołnierz brat karabin i palił

stryaoko-węgierskieh robotników podozas s rej 
ku w Hasletonie 10 września 1897 r. Rząd 
więe waszyngtoński wyohodai z założenia, łe  
robotnioy dopuścili się nadułyoia i szeryf był 
uprawniony do wydania rozkazu ułyoia broni 
palnej. O tej smutnej sprawie swego ezasn 
dzienniki, zwłaszcza te ł polskie, zamieściły tak 
obszerna sprawozdania, łe  nie potrzeba dtiś 
praypominać szczegółów. Ostateszaie zawsze 
będzie rzeczą trudną, często niemożliwą, skon
statować w takish zajłoitch, po której stronie 
oięły główna wina, i esy rozkaz strzelania do 
tłumu wydano przedwetainie ozy nie? Najpe
wniej uniknie się podobnych katastrof, jeżeli 
nasi robotnioy, wyohodząr za granicę, a zwła
szcza za morze,—ohooiał jak to święto w bar
dzo pouozaiąoym artykule wstępnym podniosło 
warszawskie Słowo) u nas oięato zaznaoza się 
brak sit roboozyoh, a więc emigraoya harto
wna nie jert konieczną,— stanowczo unikać bę
dą wszelkiego mieszania się do walk klano
wych, sooyalistycznyoh czy nie. W  potwor
nych strejkaoh amerykańskich tamtejsi, miej- 
ssowi robotnioy dopn.aozają się ozęito wsael- 
kich gwałtów, nływają rewolwerów i dynami
tu, a pomimo tego doanają sympatyi i po
parcia innyoh warstw społesanyoh. Gdy je
dnak robotnioy cudzy posuną się do zatarga 
a wtzdiami, wsaysoy łąozą sią przeoiwko 
nim. Sławny humanitaryzm amerykański nad 
hekatombą powstałą z wystrzelania ty.u lndzi» f"**" i iłOAniiUiUU% JłtfWSUWl| * łTJfOu[ADł(IUtn llJTaU AUUZ.1

mu w łeb. Czarny trup leżał na aiemi, nie b a -1 najspokojniej przaohodzi do porządku dzienne- 
dząo w nikim ładnych przykrych nozuć, — jek 'g o , a repnbiikańiki rząd waszygtoński, lioząo
trap kota, psa, zająca lub szakala Gdy słońue 
■aszło, wywlekano zabitego na pole, a tam już 
pogrzebem zajmowały się daiaie zwierzęta. 
Lecz wprędoe spostrzeżone łe  za dato wyoho- 
dai ładanków na te egzekaoye, a nadto maho
metanie chętnie azli na taką śmierć, bo uni 
wierzą, łe  kto zginie od kaii g.aura, ten pro
sto idzie do raja. Postanowiono tedy wieszać 
i tak znaleziono przy.emną rozrywkę, na którą 
zapraszano jak najwięcej osOb. Skazaineo niósł 
do pobliskiego iasau snraymę z butelkami pi
wa. Urzęlniuy niemieccy zasiadali na murawie 
i pili narodowy trunek, a a daia szsroaism ko
łem atali zwołani ozami goście. Potem zaczy
nała się właściwa „saoawa" : batami i grotami 
zmuszano skauńoa, aby sam praywią.al do ga
łęzi stryozek, zrobił pętlę l włożył w n>ą gło
wę, stanąwszy przedtem na próżnej skrzyni. 
Wytrą jenie tej podstawki z pud nóg skazańca 
zostawiali mraędmoy już sobie. Zaawyczaj

na to uozuois solidarności wobeo obayoh, od
mawia wszelkiego, nawet pieniętnego odszko
dowania rodzinom poległych.

Jest to niezawodnie zjawisko bardzo smu
tne. Ale przewrotną i podstępną jest inaynoa- 
oya tutejszej soayal.styoiaei Arbeiter Zeitung, 
łe  jedynie, osy głównie winien hr. (ioiuobow- 
■ki, łe  rsąd waszyngtoński odmaw.a Austro- 
Węgrom sa ydakcyi. Wina spada przsdowszyst- 
kiem na agitaoye sooyalistyoane, które robo
tników popyohają wszędzie do strejków „na 
próbę" i nadużywają ioh jako ,*aru dla armat*. 
Austrc-Węgry nie mogą Ameryce wyd«ó woj
ny a powodu zastrzelenia kilkudoieaięaiu ro
botników, o których raąd waszyngtoński twier
dzi, łe  naruszyli ustawę krajową. Źtdne pań
stwo z takiego powoda nie wydałoby wojny, 
— ani nawet Anglia, rławn* z energioznej opis 
ki, jakiej udaieia swym obywatelom, przebywa 
jąoym aa granicą. W fakaie więi, łe  rząd wa-

ooue, bo pomoo państwa w tym wypadku mo
ta być tylko chwilową, g ly ł  trudno wymagać 
cd ludsołoi całej Austryi, opłacającej podatki, 
aśeby pokutowała za skutki il*i gospodarki w 
lwowskiej Kasie oszczędności. Tak stoi sprawa 
pomocy państwowej, bhtiayoh s*oz*gółów do
wiemy aię tapewns zaraz n t  piarwsaom powa
dzeniu Ssjmu.

• *
W prasie niemiaokiej pojawiają się jui 

fachowa rozprawy, osnuta na tle rana na lwow
ską Kasę ojaoiedncśoi. Jadne z tych rozpraw 
podamy w streszozeum, gdyż zawiera jesny po
gląd na ustawodawstwo ausWyaoki* o Kasaoh 
ossoządności i praktyozue wskazówki, jawą n a 
uczkę nalsśy wysnuć z katastrofy, która na- 
wiadz la lwowską instytaoyę, by ians pola* 
wne jej z.kłady w calem oaństwie nohrouił 
od podoburgo nieszczęścia. Jast to sprawa bar
dzo ważna, gdyż Kaey csi sędaości w całej 
FraedUtawii, których jest 502, roeporeądzają 
olbrzymim kapitałem w sumie 1.659 871000 ił. 
powierzonym im praez 2.949 000 OBÓb. Na wstę
pie swej rozprawy konstatuje autor, łe  od cza
su założenia pierwsaej Kasy ossoaęluośoi w 
Auitryi, tj. od roku 1819 naduayoia na tak 
ogromna rozmiary, jak we Lwowie, nie wy
kryto jeszcze w ładnej austryackiej Kari* 
oszozędnośoi. Pod tym więi względem docze
kał aię nasi Lwów smutnej sławy. Bankructw* 
we właśoiwem tego słowa anaoaenia, tj. takie
go, ażeby jakaż Kasa uszoięduośai zawiesił* 
swoje wypłaty, nie było w Austryi jauozr
ani jednego.

W ogóle ustawa, na której kasy oszezę- 
duoioi w Austryi opierają swój byt, t. j. regu- 
latyw s roku 1844 jest stosunkowo bardao do
brą, nierównie lepsaą od ustawodawstwa wę
gierskiego lub od francuskiego. To ostatnie bo- 
wiam krępuje nieiłyohanie działalność kas 
osaoiędności tern, i  i nie pozwala im frnktyfi- 
kować pieniędzy wkładkowysh inaaaej, jak 
tylko pzzaa zakapno rent państwowych. Au-
stryaoka uslawa z roku 1844 pozwala kasom 
osactędncsh lokować pieniądze wkładkowe w 
następujący sposób: przsa udeielanie połyoask 
na hipotski, mająoyoh puoilarne brapieoneństwo

  to jsat n* realności oaynsaowe do połowy, a
owoaędnośoi, a'aaraaem śyozenie, aśeby oa ń«- ! posiadłości aismskie do wysokości dwooh
dal pozostał na oaele iustytuoyi, wyw d a ło   trzeaioh ioh odpowiednio zbadanej wartości,
jak to bjło  do pr.ewidzsois.'' — powjaei-hae Pr*»z eskontowauio woksl' mająoyoh przynaj*
zdumianie w oałe; Austryi. Dzienniki wadań- (mniej dwa podpisy, uznane jako z u p e ł n i e
skio nazywają tę rezoluoyę ezsmS potworr.em S p i  w n e , prae* zakup no papiarów wartośaio- 

objawom zanika pcoauoi* praw* i moralności wyoh, mająoyoh pupilarn* beapieozjństwo i
przea udiielanie potyozek na zastaw niewąt-

aci dowodn słibośoi Austro Węyier. Mołe ta 
buta amsrykańska po ozęśu tłumaeiy się świe- 
itm i zwycięstwami w wojnie z Hiszpanami, w 
kałdym razie Anstro-Węgry, które nie zdołały 
otrzymać satysfakcji, znajdują się w położenia 
godaieiszsm, niż Unia, która jej odmawia.

Gdyby jednak istotnie odmowa amery
kańska tłumaczyła się takie pewnym brakiem 
szacunku dla Anstro-Węgier, pewnem lekce
ważeniem jej potęgi na kogeż spada wina, je
żeli nie na te ozynnik: rozatrojn. które jt*‘ 
dwóch lat systematyozme podkopują powagę 
monarchii i wytwarzają na zewnątrz wraże
nie, jak gdyby się znajdowała w mpełnym 
stanie rozkładu? W ezatie już doszło do tego, 
łe  nie wiadomo, czy w roku bieżącym ud* się 
zwołaó delegaoye wspólna i ozy więa minister 
spraw zagranicznych w potrzebie będzie mógł 
się powołać na parlamentarne poparoie ludno
ści 1 Co gorsza, zamieszanie pojęć nieustannie 
się wzmaga. Tak świeżo Agram.tr Zuiung w ko- 
respondenoyi wiedeńskiej zn&nej firmy dowo
dzi, że delegaoye nie opierają się na ngouzie 
r. 1867, lecz na „sankcyi pragmatycznej", łe  
zatem w potrzebie mołnaby znaleśó „nowe 
formy" dla delegaoyi wspólnyok. Tymozasem 
ta instytuoya opiera się wyłaoanie na ngodzie 
austryaoko-węgierskiej z r. 1867 i j«st jej naj
ważniejszym owoueni, a zerwanie oiągłośoi de
legaoyi sprawiłoby tylko, łe , jak od r. 1803 
ustanie realna nnia na polu otowem, tak te ł 
niebawem upadłaby unia realna względem za
granicy.

I w takich stosunkach diiwió się, łe  hr. 
Gołnohowski nie mołe roswifaó imponującej 
polityki ? Raczej dziwić się trzeba, łe  minister 
spraw zagranicinyoh pomimo tego chaosu 
w stosunkach wewnętrznych dotąd zdołał w ta
kim stopniu zachować powagę i wpływ monar- 
ohii w gronie wielkich mooarstw-

•  i

Gal, Kasa Oszczędności.
Owo pnblioana zgromadzanie kółka dłu

żników Kasy oizoaędnośoi ipreyjao:ół p. Zimy, 
które odbyło się we środę wieoaorsm w ratu- 
6*u i ną ktłrem  uohwal/no rezslanyę, wyraża
jącą oaeśi dotychczasowemu zarządowi Kasy

u niektórych warstw ludności Galioyi i z tego 
powodu wzywają raąd, ażeby ułyczająo ewen
tualnie swej pomooy pray sauaoyi gilie Kasy 
osiaaęiaośoi, postępował z oalą stanowo*: śoią. 
„Wobsa tego — oaytamy w jednom z pem 
wiedeńskich — ł t  podobne poglądy, iakia wy
rażono na owem agromadseuiu, podzielana są 
prasa anaouną oaęść iudnoioi, musi państwo po
stępować a oałą surowością i ostrożnością, zła 
by nia stwarzać pozoru, łe  administraoya pań 
stwowa pieoiędsmi podatkowymi ludności oa- 
£ego państwa ohce popierać nadałyoia, popeł
nione w galio. Kasie ozzasęłnośai." — Oto są 
skutki koieryjayoh aabiogów aranżerów środo
wej komedyi, odegranej w ratuszu lwowskim. 
Z% to, łe  kilka j -ilnossek m ało jakiś interes w 
apoteozowamu uaduzyó, mueidaiś oisrpieó kraj 
cały.

Jak  to doniósł woiorajizy telegram, na 
cnsgtajizej radzie ministrów agodtono się po
dobno w zasaOa.e aa to, ażeby państwo pomo- 
gio nzdtowió stosauzi lwowskiej Kasy oezesę- 
dncśji i umożliwiło jej dalsza pi a widio we 
fuakoyonowanie, ale jedynie poi tym warun
kiem, śe kraj przyjmie naeitb is gwaranoye ea 
weaystkie wkładki w niej ulokowane. Jeżeliby 
u ty .u łi tej gwaranoyi urotły dla kraju jak eś 
wydatki, których nie mołnaby pokryć ae awy- 
Jkijoh d ohodów krajowych, w tak m  razie 
dałby raąd krajowi odpowiednią zaliczkę. Ze- 
etanawiano >ię także nad planem zaoizgnięoi* 

tym cela pożyozki krajowej. Na każdy_ r e jo w e j ,  n a  a i s u y  BpC- o - > > •  ------ - - r>—  —  ■
■ób wypowiedziano ze strony gabinstu opinię, fnieaależny, niejako po nad niemi stojąoy, 

iowi ewenft ,alov'-h ____________________• <e przy odeielen u kr*iowi

piiwie pewnyon papierów wartośoiowyoh, no- 
tjwauyoh na giełdaie, do wysokośoi 70°/, ich 
wartości kursowei. — T«n ostatni dział czyn
ności, t. j. lombardowznie papierów wartościo
wych, kultywowano w lwowskiej Kasie osaozę- 
dnośoi dawniej bardzo troskliwie, to te ł 
a lombardów miała wówozis Kasa spora 
dooaody, nio a nio ni* ryzykując, p. Zi
ma jednak skasował ten dział niemal zu
pełnie i pożyozek na zaetaw papierów woale 
nie udiieiai. W oiągu roku 1897 n. p. wynosi
ła suma wszystkioh pożyozek, ud zielony oh na 
aaataw pap erów wartośńowyoh śmiesańa małą 
kwotę 1.390 zł.

Ustawodawoa więo stworzył dla auetrya- 
okioi kas ossoaędnośo: rozmaite sposoby fru- 
ksyfikowauia powierzonych im kapitałów i pod 
warunkiem, ie  zostaną one w odpowiedniej 
oeęśoi na każdy daiat praeana: z me, dał im 
możność dysponowania aawiie potrzebną go
tówką i popierani* w niejednym kierunku
(gólnyoh potrzeb ekoaomiozuyoh. Wszystkie
więksse kasy osscządaośoi mają dla daiałs 
eekontu weksli przydane eobie kolegia cenzo
rów. A zatem nikt nie mołe awalać na usta
wodawstwo winy za wadliwą administraoyę 
kas.

Wyohoiząo z tego załołsniz, łe  kzłdy
człowiek, nzwet najsumienmejsay, mołe się
czasami mylić, dodat ustawodawoa dyrekoyom 
ansiryaokioh kas oszozęiności organ od nioh

' t. j.

P O D L O T E K
POWIEŚĆ 

przez Zofię K o w e rsh ą .

(Ciąg dalszy).
Światło jn ł cd godiiny było zapalone, pań- 

■two Sławopolsoy siedzieli pray maryatzu, R»- 
*T*_ eiJtała niby jakąż ksiaikę. a której ani 

aie^reammała, Inedy Henryk wsiadł do 
.^» ra*  n* wstąpi* zwrócił się do Rani. 

hiwt pani, panno Regino, furman mój ed- 
™  v •n?®°.w*"t... Miohasia niema w Boray- 
oaoh...Dla iat*reeów pojeohal do Warszawy.

— ktohał do Warmawy?
— Matka mi pie**, ła  wypadł* mu niespo- 

daiewana potraeba. Mołe ohcdai tu 0 sprzedał 
folwarku Zosina, k tó rą  Gjjoe doprow*-
“®ń do skutku dla ułatwieni* podiiału u z ją t-  
*ow#go izii^dsy

— Po CO mielibyśmy się dai»hć?
Mołe którz z pań pójdaie a* mąż?..
J* niel

pani Br0” * t# brzmiały bardao etanowozo, ale 
“ ‘awopolakiej wydały się labawnemi.

dę,„ oiomu, z pew nołoią n ie  pó j.
iooi*. m  “obi* n* świooie ]»kie m aa  x*

^ O ^ o i r i k ą  w ie jlk ę .-  .
H joi^ ‘aoię, gdy u k i§  c e d u j ą  o przy-

Pani Sławopolska śmiał* się, Henryk je
dnak nie podzielał tej wuoł-śoi, spojrzał na 
Renią wzrokiem pełnym rozpzuzy, przejmnją- 
oym ją do głębi. Rem się ldzwzlo, Za Henryk 
ladz chwila wybnohnie płaczem, do którego 
onz samz miale wielką oohotę.

Nazajutrz jak awykie śniadanie, jak zwy
kle obiad, ale o wyjtżizia Heuryka ma było 
mewy. Rani* zdaoydowała r.ą na krok ata-
nowoay.

— Pan nie wyjeohat daisiaj ? — riakła z wy
rzutem, zbliżywszy mą do Henryka.

— Nie pani.
— A jednak pan mi to przyrzekł wczoraj.
— Okoliczności od wozorai się zmieniły. Jest 

powód, dla którego wyjeohaó nie mogę.
— Jaki powód?
— Nie mogę dziś powiedzieć, ale kiedyż pa

ni nzne, łe  był słuszny.
— Żeluję bardzo, łe  pzn słowa dotrzymać 

nie może... ale kiedy tak jest, unikajmy s.ę 
przynajmniej wzajemnie, me mówmy do eiebio 
i... i... niech pan na mnie me patray.

— Ależ na miłość Boską, jakże mogę nie 
patrzeć I Wzrok oiasem naśmiewa się z woli
ludzkiej I

— Prawda. Żona Lot* obejraala się...
— Ale będę się starsi patrzeć jak najmniej.
— I  ja takie — rzekła Renia z głębokiem

przeświadoisniem i powagą —Pan wczoraj po- 
wisdaiał, łe  zamężnym kobietom nie wolno... 
niech tobie pan wystawia, łe  jestem zamężną,

— Będę zię starał zaetoeowaó do rady, alz

i
wątpię, ozy takie „wystawiani* sobie" będaie 
skuteoaue.

Renia wpadła nagle na myśl świetną:
— A gdybym ja naprawdę aa m ął powłe — 

rzekła spiesznie — ozy wtedy oteniłoy się pan 
1 Zosią?

— Malaj niż kisdykolwiek Ale słuchaj, Ba
niu... jeżeli ohessa bym oię unikat, bym do oie- 
bie nie mówił, bym c ę  nie porwał, nie wy
kradł, nie mów mi nigdy o swojem małżeń
stwie 1 Gdybym się dowiedział, łe  aa mął 
idaiesa...

— To ju ł nia pójdę — rzekła Renia pokor
nie, przestraszona gwałtownością Henryka.

Henryk, pomimo tragiocnego nastroju tej 
soeny uśmieohnąt się na widok pokornej min
ki Rani.

— I  dobrze zrobisz, bo ty tylko moją żoną 
■ostać możesz, a ja tylko twoim mężem i Przy
sięgam oi Baniu, łe  mężem innej kobiety 
nie zo...

Henryk w myśli tylko dokońoiyó mógł 
■dania, bo ręka Reni zisłomł* mu nagi* usta 
i zmniiła go do aamilknięo.a.

— Na miłość Boską, ni<oh pan tak nie mó
wił Dlaczego miałoby być troje nieaaoaęśli- 
wyoh, kiedy mota być tylko jedna..,

— Dziękuję oi aa obietnicę saoięśoia Reaiu 
i za dobra wyobrażania o mojej stałośoi.

— Czy pan nigdy jeszsze ładnej... nie ko- 
ohał?..

— Przeszłość moja, Benin, do oiebia nia 
nalały.

— Ale kcohał pan kiedy?
— Kilka raayl Tak, koohałem kilka razy, 

ale to nie mołe mieć ładnego wpływu...
— A ja ani razu — rzekła Reni* łagodnie — 

i już drugi raz nie będę mogła, ale pa a... je
dno więcej...

— Miej litość nademną i nad eobą, Benin I 
Takie pc stępowanie z twej ttrony mołe mnie 
doprowadzić do ostzteoznośo I Jeż tli drażnić 
mnie będzieaz...

— Jeż nie, nio nie powiam, niech się pan 
nii gniewa... ja  ohcę by wszystko było dobrze, 
by Zosia była saoięsliwa...

_— Widzę, jak mnie koohisa Reniu, kiedy 
wieointe tylko myślisz o saoaęśjiu wsayitku h . . 
opróoz o mojemt Wldsę, ża jestem dla oiebie 
U k  obojętny, jak oto ten człowiek przeoho- 
dząoy praed oknem.

Na oblioau Reni odmalował* się wielka 
boleść.

Henryk me mógł znosić widoku jej smu
tku, nawet gdy ohodsito o la ki i cukierki...

— Przebaoa mi Rantu — sawolał a zapałem — 
ju ł uoaymę wszystko, oo aeohcesz... nie będę 
się zblizal do ciebie, nie będę mówił, nie będę 
patrzał, ale...

— Ale?...
— Z panną Zofią się nie ożenię; tego mo

te l i  być pewną! Am twoje łzy, tm  twoje 
prośby tego nz mnie ni* wymogą 1. Jabym ję 
•nienawidził, gdybym się a nią ożenili Był
bym najgorszym mąłefi, czuję to I

Rema spojrzała a praestraohsm.
— Bo jej pan nio kooha, ale pokoohaó pan 

może I
Słów tych nie mówiła, bo aię bał* roz

gniewać Henryka, ale je miała na mvśli.
— W każdym raz,a — ozwał aię Haaryk — 

wolę, żeś mi powiedziała, te  za mnie nie pój
dziesz, s i ł  gdybym się dowiedział łe  mnie ma 
koohasz... Oierpmy razem oaekzjmy... to znieść 
jeiicie mogę, ale twoja oboję ność byłaby dla 
mnie ..

— Woaoraj mówił pan...
— Mówiłem, Ze odtnnę się, był mogła poko- 

ohaó innego. Byłem szalony I Dziś widię, ł* 
toby mnie zabiło. Tak.ego eiosn nie zniósłbym 
i pamiętaj Baniu, łe jesteś moją, ohoó będzie
my rcałąozeni, m iją leraa i na zawsae! Gay 
będę miał w tobie łonę oay nie, jesteś moją 
prze* prawo miłoło-1 Zabiłbym każdego, ooby 
mi ohoial to prawo w ydrzeć I

Patetyczna ta prasmowa ■ jtkiem ł fanta- 
ttyoanem zabój itwsm w epilogu, wydala aią 
Reni wzniosłą. Marzył* o miłośoi wie:znej, wi
dział* siebie z biatemi jak mleko włosami, 
w sercu noiiącą nieiatarty obraz lubego. Nikł 
«:ę nie będzie domyślał tego nozuoia, najmniej 
Zc sia, ale atuszka Rama będzie niem tak 
praejęta jak kudy była młodą. Poetyoanośń 
wierności do grobu pooieaaył* ją nieco w smut
kach ohwili obecnej.

ICiąg dalsaf nastącil.
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komisarzy rząu. wy eh ws ankoyi okazuje im
inf rmowzó się nieusannie o '• le i gospodarne 
zakłada szozegółtfej’ zą n sag | zwracać sa  n- 
rzielame poś_, izek hipoteoznyah i «zv .o ranie 
hipotek, baozyó na to, abv kasa miała zawsze 
odpowiednie zapasy gotówki, p>" k n sal się
0 tern, ozy spłaty proce) tiw  i kapitału -"pły
wają regularnie, c ty w iii iresie eskontowym
1 zaliozkowym jest odpowiednie pokryoie, ozy 
interes e-ac. 'owy jest naprawdę eskontowa- 
o e n  weksli, t. j. Jpi a  51 id  « ł  ic 1 przed ter
minem płatności, ozy te i ylk 1 fc rmą poży
wek, udzeianyoh na wei He, tak cih 1 ..wiem 
pozy tselc Z a . 1 oszczędności udzielać nie 
wolno.

O w ó ł każdy  zrozum ie, i '  tego  rodzaja 
funkoye w ykonyw ać mo*e ty lk o  b > rd u  zdolny 
arzęd i k W ym aga się  bow iem  od jre g c  aby  
b y ł i fiuai i s ‘> i o erzn rem  w rk ili i  s r a ł  się 
n a  w artnśoi rsalnośi 1 i  n* baobhałtery i, — K  
żd.r zrozum ie, t e  n a l r ty te  w ypełnian  e  zadań, 
o iążąujoli dziś n a  kom itarzd  rządow ym , «»w  
z r a c r t  w p r t  g ra  lioe możliwości, 4” « trrkoyę 
d la  m on w ydań  bowiem  w ted y  jew cza, gdy  
o dzisiejszym  kolosalnym  1 woj k  1 osi sę 
dnoioi * ik t n r  w et n ie  m yślał. A śeb y  w ięc 
wzmocn<ć nadzór p a ń - tw i proponuje ruto*, 
a»*by stworzono l j  ’j  lrą d o w y  e  ga: nadzór- 
ozy, zatrzym njąo dstyohaaascw yoh kom isarzy 
rządow yoh Ten icwy « rgzn  nzdzorozy nalega
łoby  u<itanowić a ia  w szy itk ioh  K as L «o» i  >0- 
iui w  A ustry i, lu b  tek d la  zażuego  k ra ju  oso
bno, a  obow iązkiem  jego by łoby zwiedzać po 
ko.ei w tz y s tk '*  k ssy  i badać ioh stan . B y łab y  
to  pew ni go rodzaju  ruchom a ko n tro li Tisdo 
w a, k tó ra  z-siękrsyłh tiy  n iapom istn ie  b  zpi« 
czeństw c w kład  ek. N adto  należałoby  u iworzyó 
r r z y  n a jw jz jay  b w la d ta rb  pciitycznyoh  oso
b n y  oddział d la k i>  dsio ędnoścu n a  w zór in 
spektu  t  fw  przem ysłow ych.

Stworzenie -jkiah organów pod oiłoby
zdaniem autora beopiei zeńs.wo, ]akie d*is daję
fundusze rezerwowe, k tó re  we wszystkich au-
.' ryaoki t, kasaoh rzozędne 01 wynoszę złr.
166,928.000. Na zwidy jednać s soo n ' »*■
zawsze pamiętać o rem, 00 powiedział jeden
z nz;wybitniejszych h-ansistów, te  najle, izym
fondosz >11 rezerwowym kas c.izo, jdnośoi jast
ozsrotnośo ioh zarządów.

•  *

Od firmy Wolski 1 Odrzywoliki otrzyma
liśmy następujące pism"

Na nodscaw.e § 19 ustawy prasowej 
pro inny » nmieisoieiue uastępujęcego spiusto- 
rania

W N-rze 32 Przesądu a unia ) lutego 
18S» umieizozono prieoruz artykułu A W  
Frtit Pruu, awierajęoeg . oały sr"rer f. 
wyoh dat 1 faktów 1 uwetam za 'aeoa konie 
canę zpwwtowaa te, które dotyozę naszego 
przedsiębiorstwu.

Nieprawdę jest, jakoby w kopalni naszej 
w doh, dnioy p. s.jzepznowszi m *ł daw iiej 
«y obecnie jak.kolwieu udaia', jakeby bs ' 

tej kopiuiii wynciił 28 morgów, produkoya nie 
dochodziu. do 3c0000 oeto. mr . rocznie a 
procenta M irto asie ęoe nę  wtasoioielom 
gruntu wy.ioeiły 15 -2 0 “/,.

Praw 1% ar natomiast, te kopalnia ta 
lianowi wyłęoznie aszę własność obszar jej 
wynozi p.»»szło 80 morgów, proaukoyz w u-

abeolntnia nie motna się przekonać. »y wszy
scy uczniowie pojęli izke tako wykład ' Waku 
i»k rag, pewna zęso a m in  lawet powie 
dzieó, większe ozęśó nozn ów trzoi po p re tu  
c is t w szkole, gdy. później w “'m i  mu a  ja ■ 
izoer rzr tę nmę lekiyę mozolnie trutyuować, 
priy  uomocy korepetytorów Weźmy n. p. wy 
kład matematyki lu 1 fiayki. Uiiuń który ara- 
zu z-'zum ;nł doskonała t ik  wykładu, naraz 
niedosłyszał kilkn " y ra ^ w  lub 1 ie miał d"śó 
ozasu do pojęoia jakiegoś przojśoia Igieum go, 
wskutek twgc straci! potem wętek wybładu. 
Wrócił do domu, otwier zeszyt, w którym 
niewoln' *' odpisał z tzblioy oyfry, znak. i  fi
gury, i do iero  tei zz u .iłu- , znaleśó jakieś wy- 
tłómaezenie dla tyob kryptrgramów. To ucz
nia przygnęb.a przedewszyii-’:,'»n moralni), bo 
mu się wydaje te  jezt niepojętnym, a  potem 
fizyeznie, b r mu przysparza prauy w domu.

Ale nietylko w domu ile i w klasl. enuje 
eię przygnębionym: musi bowiem nedz'eó z. 
dusznej >ali, oaęsto nie ma swobody -nohów, 
gHi  z powodu małej liozby awel: uotniowie 
siedzę bardzo blisko siebie, po 7 lub 3 w jednej 
dniej ławce- Ł' reuby się mogło, te  za to ma 
on pewnę swobodę umysłu, gdyt nie jest om
glę "od w irim * " i i-ej myśli, ib  go lauozyoiel 
nędi'i pytae,, iin bowiem więoe u ozaiów, tem rza
dziej motna h egzaminować. Tym on: >m rzeoz 
(ię m« wprosi przre wnie. I  cień bywa rzadziej 
py zny, a  ■ za to dłużej 'ozostaje w tym nie
pokoju, kiedy te i kolej na niego przyjdzie. Je- 
teli wtedy ('ostanie ałę notę, ;o opanowuje go 
przygnębienia 1 tego "owedu, i s  wie, i t  nie 
n  hło .  larzy mu a < sp obnośó naprawienia 
zł^go; jeieli ota była dobrą łatwo spuszcza 
sie aa o, te  g r nie tak prędko zapytaję i za- 
niedbu , się. A ymezz em nauosyoiel mnte  go 
niespodzianie zapytać nieprzygotowai ego i jak 
to mówię „złapać", w i«l zaś iuetylko otray- 
muje uczeń r łę notę, któ 'a rzeoz pros a je t 
i» «;.»» trudniejszę do naprawienia, bo włzście 
dopiero ec pycauo go parę razy raz po r u ,  ale 
nadto wytwarza rię o uczniu opinia, ie  jest 
p:ó‘ niakiem. W  kla*“* gai ie jest muło uoz»>’ćw, 
•posobneśó naprawienia złej __ty jest czę »zę, 
a noseń egzaminowany 00 kilku dni przyz -y 
ozaj i - ę do regularnej praoy, nie majęo -o- 
k u r ło o iraohnwy w a t' * ze dop ero wteay a 
wtedy uędzie pytany

W kia* e przepe>nivrej oięt ) nawet nie 
motna wymagać od uozniów olęgłej uwagi. Bo 
dajmy na to, te  nauozyoiel wyegzaminnje ju t 
r<w lioabę uo>niów > pewusgo materyału 
naukowego, rordaieliwszy uii-dzr niob pył.  - 
nia tak, aby były oięgli nowe i interesowały 
klasę, to przeoiet mu i dal się ozęsl uozniow 
pytać zn-wu ■ tego samego, te * m r pytania 
1 te aire odposr—dzi pow » r—,ję się pe S . 4 
razy, nic więo laiwnego, jeteL imyw chłopięcy 
nr. ■ ńę tę jednustwji ośoię Wskutek teg< tet 
uczniowie w przepełnionej klnsie czrjłsii j naru
sza ę dysoyplinę nzolnę mmemąjęo, te  »auoi •-< - 
ciel nie wysiedzi winowajcy. To te t 1 środki 
-a,pob;egzwoza używane pnsz nau zycneli ce
lem zai howania karności muszę być w klasie i

jęo się. przyjął Schmidt ilość kwz> 1 węglowe- 
gc. wydzielonego prz ■ człon eki. przy spokoj- 
nem le tu Ju  na wznak, za ’*dnostkę suty tej 
energii i ułoiył naztępujęoą tabslę:
Przy lataniu na w«iak zutywa ofcowiek 1

,  s ied zen iu ...........................................1‘18
n czy n u ................................................. 1 2 0
„ ktaniu ................................... 1 33
x pow 1 kem chodzę: iu . . . . 190

i  t .  d.
J e ie l i  zaś pcrćw cŁ uty ilość kw azn w ęglo

w ego w  u z y s k u  p o w ie ttz r  z  ilośolą, jak a  po- 
w ataje w sku tek  cdd” c kon;a o iło w i-k a , to  c >ay- 
m aniy  n as tęp u jąc , ta b lic ę :

3 kład powietrza: 
oz-sugo wy^yciauego

21% 16% llenu
79% 795% zzotu

0 03% 5% kwa:u węglowego 5
innych gazów 

Z powyi*z»g'. «*stawien'* widzimy redy,

W  g łó w n y c h  atoli pozyoyaoh w idzimy iuun> d 
posunięty do ot* tai oh g- inio kredytów kilkomilio- 
n-wycj bet podstawy roalnej, opartej jedynie ..a 
gienialnyob pemy lacl i ssczęśliwym trafie, od ja
kiego zawisły rsedaiębioratwa kopalniane. . .eci te 
kredyty maję takie osłonę barćro idealną przyjaźni 
polityczną) ’ solidamośoi e tr rn m c tW L . Niemniej zca- 
częcę rubrykę str,auw: ofiarność (sal da ta z gro 
sza publicznego) dla propaga idy idei polityoano- 
spcłeoinych, a więo wielkie nakłady na dziennik, 
k.órj miał do yrantu zreformować .połaor uatwo 
i pohnęć js na nowe liberalno - dcmoL.wtyoŁue 
'Lty — złamać dzisiejszą więHzoSC Sejmu i Kol. 
olsaiego, a stworzyć pożądany sujusz polskiego 

, libe>alizmn z wiedeńską lewicę. Publikacya diien- 
' nika o niezwykłych w joj-kieb sto- tnbaoh hono- 

raryaeb, abonament litej kosztów nakładu, a obok 
I p-biiki ya daiei popularnych o dążności skrajno- 

,ostępowej — to wssystko w policzeniu r Bwea la 
mi erotycznymi" zjodnyw dsiś owe g 'ręce objawy 
uznania, czci i popularności.

ł s  ilość kwasu węglowego rwięksia s ę w wy-e Czekać trIkr na -owoiy z pccbodTuami, na 
dyohanaut powietrsu 15C rasy. wieńce, a miża i na tablicę amiąt- iwą, któ* ,by

Jetali tsrą i w.żmirmy je-zoze pu? awz-^wśróa rćźnobarwnyoh - labastrów, jakimi ozaebiono 
gę, ta  tylko w niektórych budynl »oh klasy riętrze gmach i, przypominała w prsyazłoś i bło- 
sa na tyła wysokie i obszerne, aby w nieb nie czasy rzędów liumalnych w Kasie oszęduości 
mogło 40 uozniów mieó na 1 jjcdzir-, dostz- 1 rowskiej.
teoznę uość powi“rrr*. dla płoo; ’»«ali dalej f A więc ciężki d-ę-obek kilku pokoleń, inBty 
uwzględnimy, te  iu* sp, aa 3-uiej godzinę tneya, -o była wielką skai oonę dla szartkich Tarstw
u z uowic 1 nauozyoiele sę zmęoztni dwugo 
dainnę robotę, '» mchu. sobie wyonrazió, 
sił tranę uozniowie np. tylko nodcza'
trzaoiej gudziny naaki i ile więusj 
M  zyoie’, który par jeden kieruje praoę 60 
do 70 uozniów 1

Dla prowauzenit nauki, upióoz przygoto
wywania 1® w domu, potrzebną jest wy.*v - 
lar-zośó umieję*ność -o-lugiwŁai* si ? sobi- 
stymi przymiotzn: 1 nozn'ów. Nauozyoiel musi 
się prę i  ku oryint iwaó, aby idpoy iedi ,eó na 
w-zrlkie pytarii i węipiiwośe: uozr'ów, musi 
ułozyo zobid taki prcg-am pytać na lekc/ę, 
aby zajęć o Ją  kiasę, a nadto oiągle 'zuwaó 
nizr*. karnośo: , uozniów. Jasneno jest, t& pro- 
wadzeuis nar.ki w klapie, boząoej oO—70 
uczniów, wymaga większego natężę a sił lu- 
unowyoh niż w klasie liozęcej 20-30m zniów , 
jednak nie katdemu muz wiadom , te  to na- 
Cęteme nie jest prop royon lne 1.  noiby ucz- 
mów, ais roenie z er lwu ^miernie dr ej hc-by. 
Fsyoh~log Ebb:ngbaus - swojej księtoe „Ueber 
das Gedaohtnis" opowiada b łioznyob swoioh 
badaniach nad zLpomiLłniem u w i pray- 
ohodei d twierdze ., te  zybkuśó przypomi
nania sobie zmniejsm eię, im większą jest 
lios.|._ wy-.brazei1, które m się objęo pzm.ę- 
oi» jednak nie prejporoyonalrii, leoz w znacznie 
Większej mierze, jak to się uzaznje 1 liozby 
powtór-,1, potrzebnycn d zapamiętznia sobie 
p*wr“] liozby w y ru ! w. I tal 7 wyrazów za
pamiętuje się po >e Inorazowem ioh przeozyta- 
mu. na zapamięta: < sobie 12 wyraiowpotrze
ba je przeozytaó 16 luzy, na zapamiętanie 16, 
potrseb* je przeczytać 30 razy, a zapamięta 

a 24, 44 i» y .  na zapainiętanir 26, 56 razy 
t  d. To psychologa -,ne ) rawo m is na takie

ludncśń, co winni być zbwi-nikiem zasilającym 
ile [ pracę produkcyjną, wszystko to stało się aa -led-iem 
tej ' agitacyi, warsztatem dla prza'stoczenia kraju i spo

ioh traoi 1 łeoieństwa według t ndencyi i planów pewnej gru
py ludzi.

b egiym roau wyncii.a' 322.400 ‘ o«tn. metr. P o w ró c ić  w hiz ie  porządek, Natomiast bar 
a obet nie miesiącu e dom,od ,i do 32.000 cetn .4 d*° kIaa,ą tr*B,b‘  otrzymywać w .iąg*em

przepełnionej daleko o*irr«]Bze n it awykle odi.ii ść do pracy nauoaycielik ej.
Ha’ klas a nożna pozwolić na większą «w.o- Frzy Więkez im naprężenia sit tek fiey-
bodę podozas lekoyi bc -u wypadek, gdyby ta ] oznyeh (gf su słu. hu, w«roku) jak i umysło- 
•woboda z* .żęła p r - . m  izać prawidłowemu , wyoh w izelkie prz -anody przy p-o—adzzniu 
tokowi jauki, nzuozyoiei łatwo i szybko mote . ant ,ez np szept uozuiz, jego nieuwaga,

m c-  ad imeść niewłeścieio zadeue przez uw

m etr, te wreszi ie procjnta biutto nie wyno
szą więoej niż J —15%

'Nieprawdą jeat la,ej, jakoby p iiroaka 
n i na, zac ągn ,ta  w ba tu Du la- rtsk: jx 
wynosiła 1.8u0.000 zt i cp i ata 11“,,, (z autor 
tyzaoyą,; prawdą jest natomiast, 
ta wynieita pierwotiie 1,200 000 
po npływie 1 /, roku spłaconą ao tała do kwo
ty 884.000 zł., a tprooemswame jej wynosi 
wraz z amur yza-ya r».szło 3u% rooznie.

W, WoUki i K, ‘J&rzyuiokki

n a p rę ż e u u  pod groźbą V a' a  raka u row a dy 
soypiiua zskudbw ie oddziaływ a -.1. uozniów, 
tam njąo rwi bodę n a  w o t ich ru  ihów. N adto 
p rzy  przepełn ien iu  k lasy  U zba  i  zt p ień  k a r 

u ł . t ju s: w prost pruporoyonalny do łatw ośoi p o .e l-  
że°D "iivcaka 1 izn ia  w j kroui 00 je s t niespraw iedliw i śoią, 
‘  5 gdy* k a ra  pow inna odpowiadać ty i ko stopniow i

’’ - rozw inięcia 1 tej woli u  auznia. ś  ą i  pow s:a ją

Przepełnienie szkuł średmeh.
W dm- sjazy n s.usach przzp< IJenio klaz 

w izkołauc średnic h .zet zwykłym objawem. 
Paralelne kii ly otwiera się berdao rzaak 1 a 
t j  mosi - n ko: 1 -ger. t klas w m astaoh p ó- 
ynyoh dochodzi do 60 a nawzi do 70 Uo‘zn uw, 

awłass im w koli u ni -yth. r-k io  przeln- 
dmei ie szkół odbija się szkodliwo- na iku Lanki.

P o w ie tiza  w p riepsłn io n y o h  klasach by
w a  aaw sze bardzo duszne, gdy ż  n rw e t najw ię 
ksze sale ą  co do roi~>iarów obi o tonu tylko 
na  JO—40 uczniów- Z  esztą  sala n ie  m oże być 
o .u e n u e jz a ą , gdyż to b y  żle w pływ ało  na s a 
m ą n auaę , uczniow ie bew iem  w da szyoh 
ław k ach  n i 1 s ły n ę lib y  na czyciela 1 n ie  “ i 
.z  s i. tab lioy . Op 001 zasautów  z* sta. owi ka 
.y g .en y  p » ijn a w .a ją  przeciw ko przepełn ien iu  

lit zne za: au ty  n a tu ry  pedagogicznej. I  * w np. 
e lem en tarne  1 raw id ł > pedagog i w y m -g - aż >y 
nauozyoiel i.gaam m ow ał za  d go ucwma ak 
n a  ueężi ie;. D j ty  czy to  m ety lk o  egzaihinow a- 
n ia  lekoyi -adanej do dem u ale 1 r r zb.oru 
now ego zadaw aaeg! m atery t.ło . K o rzy jc  p«ę- 
ztego egzam in: 'a n ta  n ie  uioga wą.piiw  ś :i, 
ohoóby ty lko  d ia teg r  ze w '» ż lw a  n a tu ra  dzie- 
oięoa vor żenuje eiągłej kontro li, byłoby 
z ' peł. ■ o l dnem  m u tm s ć ,  ż s  wyuozeuie się 
z  izn e j lrk o y 4 m ożna zostawić sum t . i  ,  >i 
ut znin Bez egzam inow ania n aw et leps uozi io 
w ie  s ta ją  się .jm w y m i i  m euk i.ta .n y m i. P o
niew aż zaś szkoła jest tak će  zak ładem  wyohn- 
w aw ozym , pow inna więo niedopiuaozaó do ro- 
aw ijau  1 lię ta k i-k  r a d  u  uczniów. E gzam ino
w anie ze; '  te y. zo pod trzym uje w uazniaoh 
■umiennusó i a ż u ra m is  , o 1  'a k ż e  d . j -  idoso 
buc ió nauc syci ulowi p rzekonać się, o ii ■ uoz- 
n io w ie  pojęli zadane ekoye i  jak  u le ż y  po 
k ierow ać dale ą  n iu k ą , ab y  ją  zastosow ać do 
indyw idnalnośt i noamów.

A le  jażsii nauozyoiel m a do egaam inow a- 
n ia  p rzepełn ioną klasę, w truy  n ie  n ożna trg o  
un iknąć , ab y  n ę  ucz- om i  ioh rooatcom  m e 
w ydaw ał -uitw izytorem . O gólnie bew iem  u tarło  
s ju ż  wśr< d pcłeuseńatwa tak ie  zap a try w a
n ia  n a  aadnn fi koły, że szkoła pow inna na- 
uozać a  n ie  ty lk o  zadaw ać i  pi awdi ać postę
p y  uozmćw w  n au c r I  raaczyw iśc e, ozem 
szkoła m a m niej uczniów , 'e m  bliższą eet tego 
deata , zwłaiizona że i współczesna m e'-cdj ka  

pedagogu ana w  teo iy i p “ ynajm niej 1 b rała  so
bie >a g łów ny  cel p i le rab ian ie  u d a w in e *  Le- 
koyi w  kiadit j,rzy W opołudziala “ izyetk i h  
uozniów. P rzycnouz to  jed— k  bardzo u u .n o  
w k lasie  przepełm onej, a  to  a  następu jąuyrh  
pow odów : 1) n ieuw aga >ewnuj czę-ici n -eruów 
usuw a kię a  pod kon tro  u  Lauczyoioia ; 2) nau- 
oayoizlowi ualok > trudn ie j je s t zastosować w y . 
k iad  do pojęoia 60 uoaniów  n iż  u. p- t.zyd r-e- 
s t u ; 3) ezem u t ,  u  k las tam  m niej jest 
u c z m o r , k tó rzy  n i-  pojęli w /k ła d u  nauuzyoie- 
la  i  k tó ry m  potrzeba n iek tó re neosy  ponow nie 
objaśnia-, podczas g d y  w  nader Nożnej klasie

między oenoiylieiem - uoamrm 
- u: u, które i jemu i im gotują wieie niemi- 
łyoh ohwil poa zas godiiny.

Najgcreij wpływa praepełnis __ klas na 
uozniów siedząoyeh w c~tztnioh t a r  ,aih  Da
leko od oczu nauczyoie-a, po za pleoami inny oh 
uozniów, tworzy się tam ".dsaj ‘-ap aokt ktc.:y 
psnjc 1 lepszych u izniów. Berdsc oierpią na 
em t;i kże nozniowie, mająoy ki k, wc-ok lub 

tęp; 'łach, a 1 biegiem oaasu liozbe. ioh ooraz 
bardziej się wzmaga.

Tak się ma rzecz z w(£yw*m przepełnie
nia szkoły na uuzuiów, wn kn jm r zraz w . i, 
jak- sttjeąo  w pływ  na nauoayaleli. I  w tym kie 
renku r-iu ltety  są 1 lepomyśłne. Prowadzenie 
nauki w klasie zbyt uoznej w z iga od >au- 
ozyc, ->la i t  asznsgi wytężenia t fi «yoznvoh 
n*rw ■ Nie mniej jak 50% ledagog-ozn go 
pe sonaiu je*t krótkowidze- i oierpiąeyon na 
ohromcany kalar gardła. Krótkowidzami atają 
się n&noryciele wsknt ik tego, że oiągle musri 
wuokiam oruwaó nac. aaohorzriem eią i uwa
gą uoiLiów berdao >ibsz irnej klas", a  oier^isń 
gild ia nabawiają się przez ciągłe natężania 
tlosu, gdyż ntuszą się - artó, ab- wykład byt 
slys«any nawet w nLjodljglej-zy^h zakątkaoh 
kiesy.

Pt  o* nauczyciela wymiga ogremr-gc n a
kładu henrowej energii: trudno znal żó drugi 
taki zawód, przy k órymby eię nerwy t-k  
si-ybko rozstri jzły, a rów icuzeuie i idiowie 
ek Liszozy.o, jak służba nauoayoielska. Woale 

'sż  s oszn Luuoayoiele d- »cają emeryturę po 
3J iitaoh służby, pcdcz 1 gdy w innyoh uraę- 
dach ecr-rytura za r yua się depiuro po 40 la- 
taoh «  iyby teu ostatni te rm u  W] znaesono 
tikże dla emerylnry nanozyoiebkiej, to mało 
kto 1 nauozyoieii skół żradnieh dosłużyłby s.ę 
jej, l o w więksaolo wypadków i teraz nzn- 
asy. sl w ohwili, gd, go peniyoanją, jest już 
awykle starcem, nieidhnym  nietylko dc .ta ly, 
i  e nawet io  ayoia.—Żebj kiisa preoowała, m i
si nauozyoiel przede- szystkieo. *am nei nie, a 
przy .jm różncotronmc przoować. Gmyst /ego 
znajdnje się w oiągłsm. naprężeniu, gdye "tżda 
lskoya musi odznaozaó s,ę - slowuśo,ą, on - 
kwenoyą i systematyc in iżcią. Wy, eł.iienis 
tyoh otwwiązkóS nie : >t ta wem, jeż 1 likoya 
nie być nau) > a nie wykładem do kuórego wy- 
starczy sum nn> przygotowań4 e się,

Warunki fiiydżne dla p aoy Laiozyoiela 
w przepełstonej klasie są bardzc niekoraystne 
a pcw du braku 1 zys ego powi-,trza. Ciy-te 
powietrze je nie dzowLe nietylko dle zdrowia 
urganizmo- ale i dla prawidłowej praoy umy- 
ełowej. Pucujący organ'im pochłania o wiele 
więoej tlona niż rrg azm  1 bsa nynny, a 
ntram sił podczas praoy stoi do iloioi k -  isu 
węglowego w powietrzu w prostym stosunku. 
Jadacie ,zy końou zrułego itul.oia t-ławny 
fisyolog i chemik Layo.jiar nietylko tkoLsta- 
towu, ze oałcwiek wchłania w siebie tlen, 

wyuziala kwas węgiowy proporcyonalnie do 
1 _lełniaaej praoy, leoz także wypowiedzieć myżl, 
że z lośoj wydzielonego podiaar jakiejkolwiek 
nmysłowei praoy kwasu węglowego można 
wnioskować o zapaeie zużytej odm 9 tej era

mego nfcuozyo,.ela pytań e itd. — łatwo wy wo
łu ,, w nauczy e u shryte nioaad roiemr, 
roadrainiem,.!. T j n eiadjwoleuie se swojej .tro
ny ano „ a  um aję ' ‘prawidłowe rou o.ni ,010 
wszystkich sit urny sto tyoh u jąuuycie la  red., 
zł. e »m jedno wywołuj drugie, a  diugia 
pierwsze. Każdy n u ,* y o :b a rd z o  dobrze r <a 
stan, w Pu -ym wyihodzi po parn godzinajh 
nauki w a łu n  przepełnionej: w duszy meia

Z izny sądowej
Lwów 11 lutego.

(Gmuittoo).
Vozoraj wie eorem ukończyła się rozpn.- 

wa prasoiw Markusowi 8 ‘emoch oow/ osnar 
tonemu o podstępie wyłudzanie pieniędzy od 
•wego k ewnego gdy p iśrednioaył w ■ /dzinrża- 
wiaB U kerozer . hęaziowie prjysięgli zaprze
czyli sześciu głosami pytanie w kierunku oszu
stwa, a pyum e w kierunku wsi.ępku -orsen s- 
wierzerie 9 głesimi potwietdilli. wskutek ozo- 
go trybunał skazał Sternuohnm na jeden mie- 
siąo i n iego  areiz4a.

R. r o n i k a.

p rzy k ra  tuo dow olony z s  siebie, w głu wie canje ciężkość,
oiele znużer ie ; saaby ouzyme n* nia n.e 

patrzeń, oga-n a go potrzeb samotnuśoi 
t, m iw en . znowu iść do innij takiej 
samej klasy. Nie muina  ̂ ównież pono nąó tej 
okoliuznuśoi, że r przepełnionej klasie pewną 
czę -ó godziny wypełnia, ą rozma.te postronne, 
_ia ni eżąoe do uausi sprawy: trzeua większą 
li izbę nuzmów upominać, wyslaohiwaó opowia
dań uę wielu u . z a ów, że Na przygotowali 
zię na likcyę że me przynieśli zsszy u, inni 
anewu podozas gouainy proszą nauoaybiela 
i- pozwoleu e wyiśoia * klasy itp., a t-. -r.ayst- 
ko uszoaup' oza i nanai, ten oaas którego i 
tak zrmało jest na inmienne wy egzaminu wi
nie i praygotowanir ki- “ r. Największym zaś 
oięiareir u a naujayo.eii przy przepełnieniu 
8L_Jł jsst to, że 11 *ą w nomu puprawi. 
więksną uuzbę zadań, saozegóinie jest to uoiązli- 
w im dla naaozyoieu hioiogii w niżiiyoh ala- 
saoh, gdzie ip zadania iioińsi ie pisze się dwa 
razy la tydneń.

Młodaiea powinna w unuozyc ; jla L # 
ioh Widnsó wzory do żyda: powinni oni być 
zaro i, imponujący :iłą dus ty, misa oko 
śmiałe, pał:, i zapasu, tyinuzusem a —yjątkiem 
no noyuszów na niwie nuucuyoiolstwa Więk
szość nwucuyoieh, to ludzie zdene-wowam, 
przygnębieni na duohu, 1 ktćtkim warokiem 
ais iu lab zgiyżliwi i nieokętni, nielub ąoy 
swoioh uoshiów 1 swego zawodu.

Co i o czem

oy materyalne, energii. Na t»4 zzsadre opiera- °«ćłu wyjaśnienia.

piszą.
W  spruwiO Kasy oszozędnośoi i  tonały 

artykuł wst;puy u u  esseza dzisiaj ny czas. 
Czytamy tam:

Za Jad n.e nśmier.«ył się niooo popłoch wr 
Lwowie, unnij] szyło s:ę nieco niebeipieczeństwo 
upadku jednej z najstaru>-yoh i najwstniejsaych in- 
stytuoyj finansowych kraju, jeszcze sprana uiesba- 
aena do dna i » wszyBt ich saeciegbłach pnbh. 
czoie, j a k  należy, niewyjaśniona —  a już rozpoesy- 
nają się owaoye, obj w? —u- ua i czci dla spraw- 
oów wiiikie, mati./eluej klęiai, większego mora. 
nefo meeiczęśoia.

"idy ze L«fnwa io inoują naj odgłosy j«b-e- 
nia ludowego nt obronę i utrwalenie kierowniitwa 
tych ludzi, co dorwał izy hę grosza publicznego, 
rozrmc.li uiliony z oszczędncśoi pracnjąoycn wai itw 

kraj cara uli ne ruinę i hańbę — i  W u ima 
otizymniemy doniesienia, że nigiy Go. oya nie bj,ł0 
wy-tuwiouą na większą komp.-omitacyę, nigdy jej 
dobra -ława i kredyt jiluiej nie był Łi.ońwieuy

Niestety zbyt ezęsN powtarzają się W osta
tnich ci isaub w naszym kraju podubue katastrofy. 
Katastr 1 lwowska t m się różni ud innych, że 
ne  ajnommenie os.biate 3 « czyn detraudi-„yi był 
jej przyczyŁą, ie dotąd nie u r wmowsj.y i sr raw- 
Oj słegr le just jaku i Wina abiorowa, C ikryly się 
wprawdiie nieprawljow ■*( > k orę wprowadzają 
nos, a pojęcia nie uane dotąd nweksn: jdimuyoh- 
—  „weksli ihnkeyonaryur au— —  i pojęoie najdai- 
wnieja-ie „wei sii eroiycnych". Wszystko to brsmi 
romantycznie lab patry rabalms — a aranow4 tylko 
nbooane i izegóły, które wymagały Ly bliżezeg- iia

Lwów 11 lntego.
Minister, hi. M iich b w ik l odjseba wciorpj 

po pclodoiu do Wiednia,
lntronl?acya ks 1 rcyuit lupa Ku ławzk ego

lostała odłożoną na maj b. r.
P rtiy d a n t p, Tchórznicki powraca we wto

rek z Wiednia, a we środą obejmie urzędowanie. 
Wiadomości urzędowe Ceaarz nadał zastępcy

prokuratora państwa w Krakowie Cayaactanowi ty
tuł i oharakter radzcy sądu krajowego, —  Wiener 
Ztg ogłasza obwieszczenie ministerstwa kolei że- 
hunych dotyozące przedłużenia terminu ukończenia 
budony kolei lokaluej Traebinia-Skawce do 30-go 
oierwoa br., następnie roaporiądzenie ministerstwa 
sprawiedliwości w sprawie przydzielenia gminy 
i obszaru dworskiego Pychowieo do okręgu sądu 
powiat, w Podgórzu.

Wydział krajowy zamianował p. Kazimierza 
Rutkowskiego, weterynarza powiatowego w Krako
wie, docentem weterynaryi w krajowej szkole rol
niczej w Czernichowie.

Konkurs? rozpisnją: Bada szkolua krajowa
na posadą nauczyoieli gimnastyki w X randze : dla 
gimnazyum IV we Lwowie i dla I I I  go w Krako
wie. Termiu do 28 bm. —  W akademii marynarki 
w Rjace zawakuje cd nowego roku szkoinego (16 
września) 86 miejec, całkiem bezpłatnych lub 
połową kosztów (4 .0  ił. rocznie) dla aspirantów 
do służby marynarskiej. Wymagano są: ukończony 
czternasty rok życia i niższe gimnazyum lab szkoła 
real a. Podania pod adresem ministerstwa wojny 
(aekeya marynarki) wnouió należy do 31 lipca,

Brodz^a Izb i handlowi wniosła do rządu i 
Koła polakiego petyoyę w sprawia utworzenia w 
Brodach filii baoku auatro węgierskiego

Zastrzelił Się ekspedytor poczty w Hła 
boczku wielkim pod Tarnopolem. Bowód nie
znany.

Dziwna zima. po mrozie trzynastostopniowym 
który trwał jeden dzień, mamy znów temperaturę 
iście wiosenną, a w Krakowie było wczoraj 12 
stopni ciepła*

W ystawę zbiorową dzieł śp. Juliusza Kossa
ka urządza nasze lwowskie Towarzystwo sztuk pięk- 
nych i  w tym oelu udaje się do wszystkich, posia
dających akwuelo i rysunki tego znakomitego mi
strza, aby raczyli powierzyć je na czas wystawy, 
TowarzyHtwo sztuk pięknych zapewniło sobie już 
bardzo znaczną liczbę utworów Kossaka z rozmai
tych epok jego twórcześci i dołoży wszelkich sta
rań, aby wystawa była ile możności najobfitszą, 
w czem liczy na łaskawą uprzejmość osób prywa
tnych* które wypożyczając utwory w ioh posiadaniu 
zostające, pr^yciywó się niewątpliwie zechcą do 
uzupełnienia tej wystawy, poświęconej talentowi i 
pamięci nieodżałowanego artysty, z pod którego 
dłoni wyszło tyle dzieł pełnych charakterystyki 
swojskiej, osnutych na ryc^rsaich i obycząjowyuh 
tradyoyach szczeropolskich. Bliższe szczegóły ogło
szone będą wkrótce — już teraz jednak uprasza 
Towarzystwo o łaskawe zgłoszenia, które adresować 
należy do jego biura (plac św. Ducha). ,

Sprostow anie. W umieszczonej w 22-gim nu
merze Przeglądu biografii nowego metropolity 
lwowskiego było powiedziane, że ksiądz Julian 
Kuiłowski przepędził lata od 1857 do 1881 roku 
w Rawie ruskiej. Jest to twierdzenie mylne, które 
prostujemy, donosząc, że najprzewielebniejazy dzi
siejszy metropolita lwowski, ks. Kuiłowski powyŻ 
przytoczone 24 lata swej kapłańskiej działalności, 
poświęcił gminie Ruska-wieś nad Banem, pod Du- 
błockiem. My, byli parafianie Jago nie możemy od
stąpić tego zaszczytu Rawie ruskiej.

Włościanie Ruskiej w$i. 
Zaręczyny I zaślubiny. Oaegdaj odbyły się 

w< Lwowie zaręcayny jianuy Janiny Kleinównoj, 
.ki państwa Jarzoatwa Kieńów, / d r .  Jn liu e ': 

ZającMowikiip, JskoueiL. —  Dziś w oóhył
się ślub j  Wilhelma Kurza, profesora konserwaty- 
ryum lwowskiego z panną R  iżą Hohm. —  Dnia 
5 bm. w Krakowie odbył się ślub pannj Bronisłu 
®y Topczewsziej z p. Antonim Strzolbioaio., wła
ścicielem dóbr.

Zabójstwo. W Wielogłowych ntnym -w ał skle
pik kółka rolniczego tamtejszy organista, Miohał 
G- wełda, liczący lat 28, -ona y- Ot ] ewnego czasu 
sposuzegł on, że mu ztof s ;lepik oki ida, wię ! aby 
uuhwyuió aj rawcę, zaczaii się pet neęo wieozora w 
sklepiku. Niebawem też zjiw ił się i złodziej. Ga- 
w iue pozual w nim gospodarza z Wielogibw, Jó- 
iei> Chruściela i raucił eię na niego, aby go przy 

t-v.ymaó. Uhru iel jednak chłop liny, asn.de" or
ganiście roreu na gło’.ę ... go nieMiii.oaiarnie 
sbił, że Gawełda po zilkn dniach nmarl. Gomśmela 

, odesłano du więiienia w Nowym dąozu.

Kruiilkt karl iwałowa. We żrod odbyt się
n pp, A n*oniostw- Chamców wier«i wirizćr tańcu
jący, który powiódł się doskonale i igromadiit li
czne zastępj tui lerek. — We czwartek był na 
Strzelnicy wieczorek tańcujący rrzędn: . ' w końce- 
ptowyoh namie- niotwa. Tańczono w 40 por pod 
w ideą p. Żu. ńskiego wśród wielkiego "żyt .-tu. 
do bi ubgu r u

W h platyn., w sali dworca ic^joweca odbył 
się dnia 4 b. m. bal, który powiódł się bardzc do
brze. W tańcu i t  ujaio się kilkadziesiąt p a '; Sań- 
ozeiu do 9 rano.

P»a!ęp( Kossaka Raua m. Krakowa nonwa- 
liła ni zwa'i p.ic „Latarnia,44 przy .„órym mieszka! 
ś. p. Kossak, placem Julie na K.ssBka.

Upidęk lbyozajów Od paru Ut j'im ' nadomo 
toczy się zawzięfy bpór o to, czy kolej łącząca 
f wóts z Węgrami przez 6zmbor ma iśó przez Wo 
loszte czy przez Uzsok. Dotąd spierano się tylko 
teoretycznie, teraz zaczyna)„ już pcjawiaó się ła
szku ne I tak np. w jsdnem r pism lwowskich 
wystąpiono s uzykuiem, pełnym obelżywy eh zarzu
tów pizsorw jjdnemu a aajczynniejszyoh i najia- 
cniejNij-ch marszałków pow., mianowicie przeciwp. 
Ramui . , u irazJsou. pnuistu liskiegi Ariyk'.! 
tei »iobił bardzo przykre wrażenia w sferaoh poli 
tycinycl nn-zogc m asta. Jak słya.aliśmy, sprawa 
wytocz" *ą zostanie przed kratk sądowe, i  antoro- 
wie artykułu sostaną zapewn surowo -karani. Nin 
to jednak nastąpi, saznaęzy* wypada ten straszny 
upade! obyeząjów, że u nas żadnej rzec.-y drsiaj 
nie ■ icina przeprowadzió, w Żadne’ sprawie me 
moim. si" oddaó działaniu dla dobra publioznego 
bes -'dżem- się na to, żeby przeoiwnicy nia obrzu
cili Motani, nie wystąpili z jakimiś ' “rantami nwłe 
częjącymi, msynuacyami i podejrzeniami. Jeżeli tak 
d-dej pójdzie, to wszyaoy uczciwi Indzie zaczną eię 
osuwać od działalności pnbliozneg i arenę tej dzia- 
ła nuJ zestawią tylko oBtatniorzędnym indyw ioom 
o wytartyoh czołaou, którzy nie będp się cbawiaii 
paszkwilów

Z Kninm) w sprawie def-andantą M shl. 
żupnika, cfioyała podatkowego, dom ną nam, ża 
Żupnik uciekł du Ameryki w towaraystwie żon 
pewuigu s “ ioryn -ia, bawiącego ouecnie na Wę- 
griech, i  k ory dawniej, p zebywa W Kołomyi. —
Z powodu defraudacji Żupnika, wynoszącej, o ile 
na razie zcsn o  ekonsta owac, około JÓ.OOO zł., 
wytoczone śledztwo dyscyplinarne nadpoboroy po
datkowemu p. Jungów" czi >wiakowi aaonemu i ni“- 
skazitelnego eharanteru, który niedawno za gor- 
liwą, 4C latu,ą praoę, ozdobiony zosta* zł 'ym kriy 
żem zasługi z kpi Oała w.na p. Junga poi-gi 
tylko w n i ,  że Żupnik zdołał podstępnie poLy- 
“kać sobie jegi -aufanie. — We środę wystawił tn 
teatr pp Felińskie" o i Ou itogórskiegc cper | „Pa
ja ;d4 i miał powodzenie. Do trupy tej należę so- 
W  ip. Paszkowski, Rsck:, Eemy, Olszawsk, Ro
siński, Feliksiewiez i panie: Czyslogórska, Karska, 
L.nartowiozowa, dsymborska, Siob ównt iliwułsk.- 
: inne.

Maiwerzacyz na poozcle w Muuyn<a.
W sprawie aresztowania abyedytorki poczty w Mu
szynie, Bronisławy Pur-yckie donosią że Pu- 
rrycba miała pr.y właezoayu sobie list zawierający 
100 zł., nrzera. :zc ny dla wteścianina Aleksandra 
Kuwolskiegi w Dubnie. Piemądte * wysłał kre
wny Kowalskiego, przebywająoy w Atneryoe, za 
r i ś'«dnictw-m pewnego domu bankowego w Lipsku. 
Pu^zy na podrobili, piaszęó gminy Dubna i podpis 
Kowal ikiego r.a recepisie, a r»repis ten słożyta do 
uHów jaau duwód rasksmego oddania lisni adrnew 
towi Podobno tepo Todzujn manipulacye zdarzały 
eię na poszoie muszyńsKiuj nnjednoKrotl-fc, Oszi - 
etwo wy kry i lwowska Dyreko . poczt i wniosła 
doniesienie karne is proknrs>uiyi ^Uus „o. wsku- 
tea ozego Porzyokę atest owanc.

Mi KOJi myl odbył! się dnia 5 bm. zgrums- 
dzenia kilko tysięoj wyborców do radj gminnej, 
na którem wyr»ł tu" rad ; i magistratowi wo"im 
nieufności z pnu od> - 'adiiwej gospodarki gminne , 
która przyprawiła undusza gminy o zuaoznu straty 
Zamknięcie rachunków za roL 1898 wykazało zna
czny ueficyt. Burmistrz p. Witosta wski poa :awlł 
waios«k o pokij "’e deficytu lecz g-upa wiodąca 
roj w i d1 s wui. sek odrzuoiła. G ro i. ludzi di-i-raj 
woli abrało się do wj-kryoia f  izysikicL nieprawi 

‘□wół i w dziale propinaoyjaym, dodatków gmin
nych itd. i t.ykrylo ju i  wiole nnntnyil- faktów. . 
Z tego też powodu wyborcy wyraził zarządu »i 
miasta rotum nieufuośd i ucuwalili wnieść pi iśbę 
do Jlamifi.lniotva i Wydaiału krajowego o przy
słanie komisarza rządowego aby W wadi gospo
darkę npo*”ę"kował Radni wobec tej uc t i j  —- 
mierzaji złożyć swe mandaty.

WilC organistów i dyt)ÓW obradowa wczo
raj wi Lwowie w sal' Towarzj t*i 1Jedno*0" 

czestników zjazdu lehtair się przbsi stu, tak 
r  ilakow Rusinów. Wiecowi przewudniosył ks. 
Chęcińsiu, delsga" biskupi. V( oun iaoi z-h-J jło, 
pierw, zy p. Ciepielowski, k óry prsedłożvl zebranym 
rezolueye wiecu dyakói i c-ga istów w Rzeszowie, 
gdzie postanowili organiści iść solidarnie i  dyakam 
w spiawie polepszenia weg< oytu P. Połotniak 
. mawiał sprawę nregnlowania płau dyakowskich, 
które są zależne ylko od dobrej woli probersoza i 
od ć i * pooof aych ludlii. — Wyiriąiałfc eię ży
we dyeknsyu w której zaoierało gios wieln mów
ców ostatecinic sg-idzono się nu prop-iaycyę połę- 
czenia sprawy dyatow te  sprawą organistów i -ry- 
brauo komisyę wykonawczą, w skład której ze 
Jtiuiiy Puhików westl pp.: ks. Boozar, Panasiewioz 

Deoow»Ł, ie strony zaś Rusinów pp.: Melnyk, 
Jkoknn i  ks. Tn lyś, Komisyą ta, między innem' 
zająó się m~ ikus Wui isuiem pstycyi do bisku
pów o stabU.iaoyą posad, a ma ona być wnismoną 
osubne «r strony dyaków, osobno zaś *e fctron. ór- 
gauistów.

Czy mumfc oza-daszs jest słowiańska, ozy 
węgierską? ytanie to aadeje sobie bardzo wiele 
osob, a p. Zygmunt Noskowsk ruzwiąiuje je s'z- 
nowoso na k uzyśó słowiańszozyriy. r>r szę u iwa- 
iyó, .e mówimy o muzyce czardasza, a nir o tań 
cu bo taniec j est i iv oduie wschodni, azyatycki.
O wół co się tyczy muzyki ciirdasn to p. No 
ikou ski, znakomity artysta i dyrektoi konserwato
rium Wa-izs Takiego, w -eoe-zyi swojei o kwi rte- 
oie ozeskim, który ze Lwowa pojecnoł 4 o Warsza
wy i dawał tam konoert, następujące wypowiada

„ Program pierwsiego wiecsoiu kw: -tetowegu 
był niezmiernie zajmują y, a rozpoczynał si« 4 
ŚLcznego, i  w Warai iwie ponoś nigdy nie granego 
iw»rttju A-moll op. 22 Schnberti Ddeio U za 

ohwyciło wszyitln ih proetotę- melodyi, „ leroLim 
strumieniem płynące,i, a uapujouej iście słowiańską 
tębkuotą. Nie jest to żauen paradoks, ais prawda 
rseozywista, ii Jcbube T nmiał poohwyoió nutę' iło 
wia .ekę i wielokrotnie ją  w dzioieoh sw uoh nuie- 
ŚLiertelnii. Przyczynił eię d» iego pobyt w Wę- 
gr. son i pizysłuohiu tnie się u źródła n mego mu - 
zjice Słowal ów, którzy właściwie są ojoanP muzyki 
Węgiui -biei. Ów pneahwalaay uiaroisa nie jest by
najmniej wykwitem ducha madiiarskiego, ' cr nosi 
ne sobie wybitne riętno słowiańskie, o osem zresztą 
muzycy uu toozyli rozprawy Pokrewieństwo mie
dzy tańcem ręgiessl im a i  rokowiakiem sai często 
udorzająoe i dlatego właśnie zdarza sit naszym 
kompozytorom, nie po iob Iąoym w iwyo11 inwen-

Wij-leyąJcle praeimyal krajuwy
tą d a jc le  w«u«dxle T H  K m  A I E  U  <1 J  O W

ud r t “i e z z  -  J t a  ■ d i  t a n  ag
Iz M f  S u k i  d f  m i  aażhdowzżsrwęm

i i I K d O i
Najtańszem i najlepszym rod łem  zakupu wszelkiegc rodzaju papieru i przyboróW szkolnych i  kanar 

yjnyołl, oraz towarów wchodzących w załcrei palenia, jeat aUep 
W, NIEM0J0W8I 7KOD, Lwów, plzt, UiryuL 8, Sxsrgótcw* oansUd r a j h  ftu m .
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ey u h  c©oh narodowych, a usiłującym byó narodo
wymi, *• pifli%o krakowiaka, pctrącają co chwila
0 osafdasi. Schubert tedy, wrażliwy jako wielki
1 gscaery muzyk, odczul i przyswoił sobie cudowne 
melodye słowackie i w kwartecie A moll co chwila 
odzywają się dźwięki nie obce dla n&e i dktego 
tak sympatyczne. Artyści zaś czescy wykonali ton 
śliczny utwór z cdczuciem glębokiem charakteru, 
uwydatniając, rzeźbiąc każdy szczegół. Po odegra 
niu trzeciej części kwartetu, t. j. Menueta, który 
raczej dumką nazwaóby należało, powstała wrzawa 
w sali, eklaakom końca nie było. Finał znowu trzy
many w lekkich tanecznych rytmach iskrzył się 
dow cipnej pomysłami wy kona wozami, jak n. p. 
rsucanem stacoato, które odzywając się kolejno wo 
wszystkich instrumentach, aż śmiech wywoływało; 
fc*k było lekko i powiewnie wykonane14.

Zmyślony nspad. Niedawno zanotowaliśmy 
Wiadomość, nadesłaną ze Btorożyńca o napadzie na 
keeyera tamtejszego „ Towarzystwa oszczędnościowo- 
saliczkowego“, p. Btema ; napastnik miał uderzyć 
kasyera nożem w bok, a gdy on zemdlał, złodziej 
zabrał z kasy kilkaset guldenów i umknął bez 
śladu. Teraz jednak okazuje się, że Stern sam uło
żył bajkę o tym napadzie. Więc go aresztowano, 
a w kasie zauważono — j*k utrzymują — brak 
ośmiuset kilkudziesięciu zł. Stern przybył do Storo- 
żyńca niedawno z Buczacza

Podob^śstwo człowieka do pszczoły. Gdyby
ktoś zadał pytanie czem człowiek podobny jest do 
pszoaoły, wątpić można, aby komukolwiek przyszło 
na myśl odpowiedzieć, że — woskiem, który wy
twarza w taki sam sposób, jak pszczoły. Takie od
krycie zrobił p. Rouyier, członek instytutu francu
skiego i w końcu zeszłego roku zakomunikował o 
men Akademii nauk w Paryżu, Skóra nasza jest 
nawoskowaną i zawiera w s^bie taki sam wosk jak 
pszczoły. Zewnętrzna powierzchnia skóry, pokryta 
jest naskórkiem, zawierającym m&teryę tłuszczową 
Nieznano jednak dotąd jej składu. P„ Rouyier zba
dał kwestyę dokładniej. Zanurzywszy kończynę gór
ną trupa we wrzącą wodę, sprawił, że naskórek 
zeszedł następnie jak rękawiczka. Z tego płata na
skórka, otrzymał ckoło dziesięciu centigramów ma- 
teryi tłuszoaowej. Następnie dodał trochę eteru, 
który rozpuszcza tłuszcze i odstawił naczyńko przez 
24 godziny do wyparowania; pozostały osad był 
żółtawego koloru, twardy w temperaturze zwykłej 
i posiadał wszelkie własności wosku pszczelnego* 
Idąc dalej w swem badaniu p Rouyier wziął ka
wałeczek tej materyi wielkości łebka szpilki, n a 
stępnie wziął drugi taki sam kawałeczek wosku 
pszczelnego i umieścił oba blisko siebie na ka
wałku bibułki papierosowej. Następnie włożył b i
bułkę w rurkę szklaną zaopatrzoną termometrem i 
ogrzał. W ciepłocie 35° oba kawałeczki roztopiły 
się jednocześnie, tworząc na bibułce jednakie plamy. 
Ciekawa analogia, bo wosk pszczół jest także w y
tworem ich skóry. Więc jak u pszczoły tak i u czło
wieka, skóra wytwarza wosk. Łatwo tedy wytłóma 
czyó obecnie, dlaczego skóra ludzka nie przepuszcza 
wody z zewnątrz i nie pozwala przeciskać się nąj - 
rozmaitszym roztworom z wewnątrz ciała Jesteśmy 
pokryci werniksem ochronnym, nieporównanie trwa
łym i delikatnym. Jednak przy wysokiej tempera
turze nie tracimy wosku z naskórka, ponieważ 
temperaturę ciała miarkuje system nerwowy. Nawet 
przy 100 atopni&ch oiepla, te ciała pozostają nie
zmienne, bo pocenie się pod wpływem nerwów chło
dzi krew. Podwyżka ciepłoty wynosi zaledwie 1/ ,0 
Btopnn. Przeto odkrycie p. Rouvier wykazało, że 
jesteśmy rzeczywiśoie pociągnięci warstewką pszczel
nego woaku.

Sztuka dla m&8 W  Moganoyi, dłięki ofiar-
nośoi grona melomanów 1 zarządu miejakiogo, zor
ganizowano koncerty ludowe w powaśnem tego eło- 
wa znaczeniu. Cena miejsc wynoBi *0 fenifców, wraz 
% programem, dodawanym do biletów. Na programie 
znajduje się krótkie objaśnienie i tekst utworów 
wykonywanych, kapelmistrz zaś pized rozpoczęciem 
każdego numeru w krótkości objaśnia treśó i zna
czenie muzyczne dzieła. Organizatorowie k ncertów 
m eała li afisze do właścicieli fabryk z prośbą o roz
lepienie w gmachach fabrycznych, ze stanowczem 
jednak zastrzeżeniem, aby fabrykanci nie kupowali 
biletów W celu rozdawania ich pracownikom, ina
czej bowiem koncert nabiera charakteru filantropij 
nego, co pacay jego > adanie i wpływ. Rubotnicy 
zamówili na pierwszy koncert niedzielny, na którym 
wykonano „Stworzenie świata44 Haydaa, przeszło 
1,000 biletów.

Konkurs na proroctw a. Pewien dziennik 
newyoraki ogłosił W grudniu 1897 r. premiam za 
najtrafniejsze przepowiednie na r. 1898. Pod ko
niec roku 1898 sąd konkursowy otworzył koperty 
zawierające nazwiska proroków i nagrodę w kwa 
cie 1.000 dolarów pissyznal zwycięzcy tego turLie- 
ju, p. Mortimer Dellano z New Yorku. Co prawda, 
na jego piętnaście przepowiedni, ziściło się tylko 
eztery. Między innemi, p. DelUńo wy prorokował, że 
Hiszpania zostanie pobita praez Amerykę i że 0Pr*“ 
Wa Dreyfasa będzie dla Francyi powodem wielkich 
kłopotów. „Prorok* zarobił swoje 1.000 dolarów 
ńośó łatwo.

Długi I krótki pasta* Pomiędzy papierami
■Blerlego prsed daiesiątkiem lat poety niemieckiego 
Emanuela znalazł się następujący list, pi

przez ucznia gimnazjalnego: „Do pana poety 
Emanuela Geibla w mie’scuf Kuhberg 15. Lubeka, 
dnia 11 go lutego r. 1882-go, Wielce szanowny pa
nie Geibtll SkońozyHśmy dzisiaj uczyć się na pa
mięć pańskiego wiersza „Nadzieja wiosny14. Przed 
tygodniem pięciu kolegów musiało zostać w kozie, 
ponieważ go nie umieli, a dzisiaj dwóch uczni do
stało dyscypliną za to, że nie umieli go jesseze. 
Zapewne pan o tern nie myślał, gdyś go pan pi^ał. 
f a n  należysz jeszcze do krótkich poetów Szyller

najdłuższy, ale ten jest w pierwszej klasie. 
N a n o s y ^  powiada, że pański wieraz bardzo ładny; 
a l t  tyle jest ładnych wierszy, których musimy się 
uczyć na pamięć. Dlatego prosimy pana, niech pan 
już więcej wierszy nie pisze- Wojen jest także co- 
fu* więcej, & my murimy uczyć się bitew. Lepeza 
już geografia, w niej można przynajmniej patrzeć 
na mapę; aje wjerałe i bitwy są najgorsze, A do 
tego każdy poeta ma jeszcze swoją biografię z ro
kiem urodaeuia i śmierci. Co do pena, nie potrze- 
bujemy jeszcze pamiętać daty śmierci. Życzymy pa
nu nejału4s«eg0 4ycja ! £  szacunkiem, w imieniu 
kolegów, Korol-Beckmann, klasa II  Grepelgrubo, 27u,

SłUD Dzieją 0 godz. u  odbył się w kcściele 
arcbikatedralnym we Lwowie ślub p. Władysława 
Szydłowskiego. koncypienta prekuratoryi skarbu, 
* panną Caoloweką, siostrą dra Aleksan
dra CzcłowskiegOj erchiwaryusza miejskiego

Zmarli- L*owie Zenon Jan Szydłowski, 
•m. radzca rachunkowy kraj. D yrekcji skai bu Jat 63,

‘ W G r o c h o w c a c h  pod Przemyślem Ja n  Rnrge, 
•jutr. kapitan, lat 95- — \y  Zakopanem Anna a
~wiatko we kich Koszelewska, wdowa po kontrolerze 
P^fckowym, l a t  68 W majątku swym w Mo-

^-.^ulian Konopka.
n ił 1  Powietrza* T. o g, 7 runo + 5, w poi. 

-TAu n . 766i Połogi aię. Prseśliczna pogoda.

Nieprzewidziany skutek-
—  Ayrae obdz,eil mnie * cstaMioh złudzeń, Za

wiodłem s>, na Ik ^ t

— No/
— Zdawoło mi się, ie to gentleman, a przekonałem 

się, ie to człowiek b..rli) liohy.
— Tak ? Dobrze, że wiem. Nie oddam mn tak 

ryehŁ pieniędzy, ktćre mn winianem
P-zy ‘"zaminh.

— Powiedz mi dziecko, kto to byl Noe ?
— Ja,,, ja nie wiem. ja jestem w ezt ole dopiero 

od narodzenia Chrystusa, ale Muc.oś to *-ędre 'ie- 
dział bo i >et w szkole już od s ,worzeni» świata.

(Faunj
Z prelektyl m idyt.nej.

— Na choubę tę, łaskawi panowie, iet*iieją tyl
ko dwa środki, ale nic nie pomagają, (śmigus)

Mvśl.
Prawdziwe zasługa siniej "zy ‘później by 

wa nagradzana; najczęściej zdarza się to później.
Karyerowicz pojtępuje sobie z zasadaooi, jak 

aeronauta z b-,1 nem: im wyżej chce dojśó, tem 
więcej balastu wyrznea z 'ódkl.

Ładzic 1 e wszystkich dziedzin ch czynię 
wciąż znakomite postępy, naizu»kom.tsze zaś w sztn W t ,u 11 intego. Wiener Zfg. ogłasza
ce z6trewania sobie wzajeirnio życia. mi raowanie do*yoheza= >w go rezydenta w Oa

Kto nigdy w */ran nie p-dł ofiarą jakieg i fcynii Eug. e asra Knez.ń kiego po.lem ttUitro 
błęa >ego ognika, tan z pewnością nigdy nie dążył węgierskim w Sio de Janeiro.

trg t był -woale ożywiony. W ikntek złego stann 
Irdg dowczy z Królestwo Polek, zmnit szyły się, 
a pszenicy krajowej nadonodz. n igele D rdzo ma
ło, tak, że cena tejże idoia.a n ę  nawet t  odnieś' 
cokolwiek. Bównocześdib Obna żyta obniżyła bię, 
ponieważ i jOarowan. tegoż -większa lię, gdy 
tymetasem potrzeby mieiR-owe są małe, i k sp tn  
się nie oplam. Jęouiiefi i owies po cenach dotych
czasowych napotykają odbyt łatw iejsi,.

plamko menie białą 9.10—9.55, aerwoną 
9.10—9,70, żółtą 9.10—9.65, żyto 8 .0 b -8 '5 ', 
ięczmiefi tJri wam, 6.76 do 7-5 0 , na krnpy 
8 ‘26 do 6.60 owise 6 80- -6-60; rzepak —.— 
dc — .00, konie i czerwony 50 — do 60 — biały 
48 — do 5b — zł,, kakaradia 0.00—0.00. Wszyst
ko aa 100 kilog- u .

Bani galicyjski dla handlu i e*vemyitu.

Telegramy Przeglądu

do światła.
Łzy 1 obiety w -ceri" małżeńek:ej są de»z- 

czem, po który D szybko rosną najpiękniejsze kwia 
ty w me izynach mód.

Najskuteozniejszą brrttią odpo.iią kobiety są 
łzy, najskuteczniejszą zaś zac ispną — uSm eon.

Etadko mów twetnu Izieckc jak bardjo je

Kurnicya budżetowa 
V zyj-łt projekt po- 
69 baceryi Lauhioo-

Beriin 11 lntegu 
parlamantn n?emieok’“go 
^zięk zenia artyleryi o 
wyoh.

MflbdsA I I  lntego, Marszało. krajowy hr. 
f Stanisław Badani odjechał wczoraj wi cozerem 
■ z pow. ote: i do Lwowa-

Paryż 11 lntego. Figarc denoa., że attakochf ‘z ale zs to nowtarzai mu często, jak bardzo j
kuubałaś swoich rodziców. ohś tntej-cego poseVwa chiński ego aa, ;r*e- j

PrtyjFżn, która zyjc pochlebstwem, umiera od lii sekretarza tego posoistwa, a potem S‘ebie.

W aa >i przystąpiono do głuaowtr r. Lohwa- 
lono 326 głosami przeoiw 2“  przeiśż Jo dyski 
.yi izozegó, cwej, a na-tępme po odbyoin tej 

dyskosy. p.tyjęto puedb isn ie  w.ękjzosoią 332 
głosó- pra oi. 216.

Paryż l l  lutego. Dzienniki rewizyo-ia*, 
ozne pretestują przeoiw wczorajszej nohwale 
izby posłow ™ do przy;ęoia znane; nstzwy, 
przydzielająoe iprawy rewizy:ne nie, Ja> było 
dotyjhoza lzLi > karnej trybnnałti kasaoyino 
go, leoz wszystlim potączenym sekeyom całe
go trybnnaln. Dzienn ki te wiarą wr w p j-  
mnianej naLwale narnszenie zasad repu. lihan 
skiob i jasać prawa.

Naten‘i « t  dziehnild antirewiayjne witają 
uchwałę Izby poałói r z zadowoleniem , wyra
żają zdanie, *,a nohwala :a przyozyni s;,ę do1 spo- 
kojema t n ;  slow w całym rajn.

Pr?f 11 lntego, Folitik donos: że hr. 
Thnn m  pewno pl *iy, dotyozijce wyjaśnienia 
iiymacji, — w sfe ach wpływowych jednał 
•i yraiają przypuu‘i»u e, i i  n:i  ohodzi tn o 
, oł .omooniot wo dalej in , u scz jedynie o 
wskazówki oo ao i owych orob poroznn lenia. 
D i tego nadaje oię zajlepiej S /m  krzjowif, 
gdyż Ń.amo, znowu się w nim prj--r,ą 
v  łantna,' aa akoya ng ‘dowa na podsti w'e pro
jektu uitaw; e knryaoh narodowo śoiowych i 
reformy wyborozej wyjżó a a  od więksaożoi 
sejmowej.

S ia t Saroaa wierdii, że niebawen. jai 
rozpooząó się m»jV :  z n  _ »  mająoc ułatwić 
'dieiacom wgtą,sienie do Sejmn.

pierwszei prawd; wypowiedzianej.

Repertuar teatru hr. Skarbka. Dziś w
pupołudiiiu „In yge i miłość* trs^raya w 6 »ktr“h 
Fr/deryka Ścbiilera, wir-corem „Lchpcgrin-, wiel
ka ooera w 3 Bktech « 4 dsł lach H. W ag' era, 
występ Aleksandra B«nd owshiego. Teresy A klo- 
r e !, Jnli»ri Jrremina i Józ. Szymańskiego. W nie- 
duelę po potudnin Jaś  i Małgc ,“, or eit fntasty- 
ezna w 3 i ktaoh Humperdincka i „Powrót taty*, 
brll-da operowa w 3 «ki»ch H. Jaraokiegu, wi >.'io 
rem „Tamten*. W ponisd iiałek „Uyri ,r o de Ber- 
gerao*, rom- ityozna komedva w 5 aktaeh Edmunda 
B- standa. n'e i 'torek „Loheigrin*, wielka opera 
w Jaktach B. Wegnera występ Aleksandra Bcn- 
drowskiego, Teresy Arklowej, Miry Heller, J - J»- 
romina i J. Szynańskiego, We środę y o raz pierw
szy „Kontroler w-gonów sypialnych*, komedya w 8

dach Al. Bisscna.'

D la  d z i e ln i c y  Ł y (  a k o w s k i e j  u r z ą -  
d z i l lS m y  Bfrrsećlajt F J ł Z E d l jĄ D T l  w  s k l e 
p ie  k o r z e n n y m  p .  C za rn e c k ie g o .

a k o n o m i c z n a ,
w uaec 9 lntego.

(Z ). Nie omyliłem się werorej ostrzegają,,, 
żs oiszy, jaką ohwilowo zapznowaJ- ne gn
waloró górniczych nie ja 'eży  dowierzać. Oto 
po dwudniowej zaledwie przerwie puszczono 
dsiś zaó w rnoh wdsysth ■,/ sprężyny zwyżko
we i m ieliśsy znów kolosiluy rnoh w al[ i 
naih, 
bnty

Wiedeń 11 la t go. I  w—omjszej andyen 
oyi pożegnalnej dotyohozasowy p seł amery
kański To-rer w praem:>wie »w«j, sk’erow»nnj 
do Cesarza, zapewriał -misnietr M-o Kinleya, 
ż* praeydwt stanów Z' d oozonyob nrz-jęty 
jest żyesematui, by prayiazne jtosnuki Amtro- 
Węgier dc Stanu w Zjedsoanonych jeszui ■ bar 
dziaj się zacieśniły. O—arz w  odnowiedzi swnj 
dziękował za żyozania pr-«yderta, pr yceen1 ró vi F-ysatyna, 
waoczeżnia prosił Towera I y  o wdiięozncśoi pod: eion na 
iego zawiadomił prezydenta

Wiedeń 11 ln tegi, Wororaj po połndnin 
clbyła i ’ę v prazesa gabijeti hr. Tirana dlnż- 
sia larada w spi awie galicyjskiej Kaey oetuzę- 
d-cśoi, w któ-ej brali ndt,a? mini^tro--,-, d*
Kaizl i Jędraojuwioa, namiestn k hr. Pinińeki 
i mars z tak krajowy hr. Bzdeni.

Rzym 11 lntego. Na w zo-i jsaem poaia- 
daenin senat p rny jąl traktat handlowy a F ran
cją. W toku dyskeuri lezuaozrł ministerapraw 
zagrauioznyi h  Oensyure, te  t-aktat ter ma na 
celu za ńeśnianie orzy z< uyoli stosunków mię- 
d»y Fraruyą a WłouŁaZti. Tri LŁat haudiowy 
mi ohwrak ar akonomiorno handlowo polityczny 
i ma j«  oaln nłajw .6 nkutałtowai ta aię priy- 
jasaych stosnaków między obydwoma naro
dami.

Wlecieli 11 lntego. Do Folii, Correipondenz 
donoszę z Fete rsbnrga, że gabinety londyński 
i raymski przyjęły zaproszenie n konfsrenuyą

I Kun8tantyn0p0l 1 latego. Wedłng duuio 
s ie i, jakie otrzymały amv “ ady -  AlbenL,

roabroieaii a p«wn«mi zastrzeżeniami.
r li leń 11 lntego Z najwyższego roikazu 

odwołano w operia n-aworn«, r.dnt^ zapowie 
f ds aną n* wtorek J i  b. m O i  wołani-, to «o> 

p »skioh aknyaoh żelaznych, akoyach i w związku z artykułem prrf. Jena Z»w>s;skie- 
Poldi i innych walorach gór-.io, ,oh. ‘ go, Jrtó -y osi raegł przed nirhazpitoieństwsm,

rnoh “ród tameczny oh plemioi. mai mi n ,  
skioh zaczyna przyjienó oechy ooraz bardziej 
niepokoję- 01 wołań, naci sinikiem uowon- 
tworzn tej bg : albautkiej niejaki Zekaz z Tpekr 
rcz słał d naczelników wsiystkioh pl imion 
rozkaz, aby wssyctsy zdolni do bron' gonowi 
byli ka^da; jhw li "yrnizyć na s‘lnmienie po- 
s an a w Macedonii. W okręgach Ipek, Djako- 

Priz'eudu, 8knte’ i i Mitrovioe 
tabory 15.000 Albrńezykow w 

wiehu od 20 dc 50 lat.
Berlin 11 luwg j. Na w ezorajs ęem p c 

dtenin Sr jem prr-.kiaf'', m ir;Sue skarbn Ml- 
quel w odpowiedz na intsrpelaoyę pos'a 

w sprawie brzan robotników rclnyoh 
uświadczył żr rząd pouzynil udpuwieduie za 
nsądzenia, aby t e m  b, akowi zaradzić, je
dnakże mr na prz, em kierować się wzglę
dami interesu narodowego. Bząd ohoe tvlko 
iakiob robotników z-i ianii zn-ok dopn toió 
któryon pobyt w państwie nie g.ozi niebei 
pieozeństwem ner ń  w niemieokiietsu Nie 
mieoki ‘ i ma znaleźć ochronę rrzed puwcdiią 
■łowiai ką. Mniej niebeapieozi i są robotnicy 
ionao., bo ci, poiortawiaj,o zwykle jdzmy w 
domu, po pewnym ozasie do nion wracają. 
Lisosej Jediiak z robotnikami nieżonatymi, 
k tóny  a i egn.y w Niemoreoh aię os edla 4 1 
daiąo piw. 1 do kord k j *  znrawtaję że rząd 
emnsaony bywa ich wydaiać.

Wpr wdzie w osi itniej ffodzins * nmne prze- iak'« mnże grozić pnbl.oznoś u na wyosdsk pa
dzie tyoh papierów to-dakrwaly znaoznie po- niki, D itś przed południem odbyła s ę  w gma- 
ranne ich zwyżki, w każdym razie atoli p rv  oha opery ladwcrucj Konurya »e wspóirdzialeir 
skia -IŁOye Lulazna wyszły z obroCuw «.««■ « - Hawiejsc. ego W ea..g  uoi ymonyah przesel 
trycb z knrsera u 30 tr wyższym Sihodui- propozyoyj ken ta  priebndowaniz gmaohn i 
ok e akeye podniosły się i dziś o 15 złr. l 'e - ; wpro adzen ■ w uim ulepszeń, wskazany m  
goroozna kampania budowlana zapowiada Pię dla nsnnięcia n ebezpieozeństwą, wyniósł; by 
w Wiedi ra bardzo dooize, oo wpływa doJa- j ćwieró m liona ałr.
tnio na kurs akoyi fabryk cegi ił Z akoyi b.,n- Konztaibyiopoi 11 lntego. „ Agenoe da Oon- 
kowyoh przedmiotsm ośywionyoh tr»ns*koyi j ifcantinopi*44 złpr**oi» podanej p rie i lempt i
były tylko akoye Unionbąnku i La.ua«rb»nkn. facolo wisdamośai, jakoby stsnzdrowifc 8uJt«&a ifcmtsj«E’g ł giraoasTUm ni®mieokisgo »głoł;ło 
Kurs pierwszyoh samknigto n» 322 50, ^  ; b^ł awpokoj^y, is tw ieriia , śa prisoiwnia sul- wyst^pieuie z koSoioła katolickiego i. pr*ejśoi*

tan oi*zzy ię najlepszej, sdrowi-m. na n^testantyzm Powodem jego ma być

P ar,i  i l  lutego. Do Ajenoyi H i' asa do- 
i .e t. z Algisrn, że przyszło U u  onsgdai do 
l szrnohów sntieemiokioh. Kabyle prze lągaL 
dem instraoyjnie przez ni oe i a jhnykiem  
r pre.i a żydemi* napastoweli knpoów i pLdro- 
wali s* , żydowskie. W bójce trze h dlnro- 
pejozykór i ra-rono. Wiera knpoów Zydowjkioh 
noiekto z miLsta.

Wiedeń 11 lutego. Frtmatiihlatt dowiaduje 
się, i » rwołanie sejmów krajów- 1 nastąpi jnż 
wkrótoe. Mianowi ie sejm, : g— jyj <ki, gorno 
austryaor . morawski i salabnrski zostanę, zwo
łane n» 20 inttgo, dalmatyński ne 2/  l i t  f 
bukowiński na 25, a dolno-anstrynoki na 27 
lntego.

2i Kromieryża donoszą, żs 20 nusniów

dsrbaukósr na 251, głównie skutkiem pogłoski, 
ie  L&ndurbank sprzeJał cały swój zapas rent 
so. b kich i bnłga. ikioh.

Z Berlina donoszą, ze dzisiejsza aub- 
ikrypoya na pruskie i niemieok,- triyprooen 
te we konsole iowodta się tuipsinie dotrze. 
Pi.-zezn*uzoną do snbskrypoyi sumę 200 milio- 
lió-r marek pok-yto kilka razy, a dnie zleceń 
zaknpna nadeszło z zagr*nioy 

Otrtat u* notoweiia:
Kredyty i astr. 162 25, ręgr'orskie 897 60, 

Anglobjnki 16825 Uriony 322 50, Bankyarei- 
ny 276 EO L l  aerbank.S51-—, Ludwik 210.70, 
Oi^.-oiowielkie 294 25, Elbetlj».le 256 25- Ber ta 
papirowa 101-45. srebrna 10145. austryaoka 
-lotf 120 05, austr renta wa!. koi, 10110, wę- 
g. eruL. złota 119 80, węgierska renta wal. ko?. 
97-86. dukat r '68, ? '1 fraukówka 9-56— , marki 
1178 rnblj 1-27^

gpre.razdanl* banka ralnlezeoe. Lwów l l
lutego 399.

Usposobił nie oo do pszenicy niceo słabsze.
Ł  iś notujemy za 100 nil igrrmów loco Lwów: 

Pazenii got. 9*30 do 9-76 nowa lub na lerniiiu* 
i> 00 -  0 Ut* żyt gotowe 7-50 do 7'80, no>- lnb na 
u n a m , u.00 —000, owies obro^any stary 0.— 
0.00, uwieś nowy gotowy 6 50 -0 75, lęozmk 1 
piatewny 5 75 do 6-—, jęcunień hrt wanńany 6-75 
do 7-7b, rzepak 10'60 do ll* —, m in k a " .— do 
O-—, gi ich pastewny 6 — do 6‘50, gruohdo go- 
t iW“uii 7.— do 9-—, wyka 6 25 do 6-—, bo- 
bi) 5,25 dc 6- —, kreozk* 7 50 do 8 25, ki-kui-ndza 
nor a aa termina 5-6" do 6-80, stara 0-—  do 0 '— 
chuntu nowy su 5u id. 65-—  do 80-—, nonie... na 

-wwol ■ 45-— do 60'—, koniozyna biała 40-— do 
50-—, koniozyna szwedzka 40 —  do 60-— , tymotka 
17' do 21-—, spirytus paritea Tarnopol gotewy
16- do 16-50. rpirytne na tennina 17-— do
17 50.

5 Spi l-VOZiianie tygodniowe Izby handlowe- 
i przeiaj m >wei o cenach zboża i produktów we Lwo
wie od 4 do lOgo latugo 1899 —  bez opłaty 
akcyzowej; Pszenica 9-30 do 9-60, żyto 7.60 do 

jęczmień browarny 6-76 do 7-50, jęczmieu pa-7.76,
stewny 5 75 do 8.26, owies 6.40— 6-70, hi-eozka 7-60 
ao 8.25, ni knrućLa zesdoro .zna 6 50— 5'75 , ku- 
kurndza now a 5-40 do 6-75, proso 0-— do 0-—, 
groch do gotowania 7.26 dc 8.60, uroch pnotewnj 
6*10 do '-'oU soczewica — -O do —.00, i isola 0-00 
0-00, bobil 5-16 do 5-80, wyka 6'00 do 5'60, ko
niczyna ozerwoLa 46 — dc 65-— , komczyna U tla  
38*00 do 48-00, koniczyna sawrdzkr 40*00 do 60*00 
tymotka 17 00 do 21.00, anyż rosyjski — —  do 
— ■— , i nyf piasni —-00 do 00-—, 1 minel — •— 
rzepa muwy 10.75 do 11.15, rzepak nowy —*—
—*—  Ini.inka do 00*00, nasienie miano 0*00 do 0*0C, 
nasienie! m or.oO .0—0. cLmie] 129*—  do 160-
n da zw rkja 17*00 do 18*00, nafta Balonowa 19.00 
dn 20.00, łój topiony 30.00—31-— bpirytus 10.000 
litr. pr. gotowy kontygentowany bez opłaty podatku 
IV 30 d_ 17*66.

§ 2  ‘ergi zbożowego na Kleparu
K-ików 10 lutsgo.

Niezależnie od iprawozdsć aagr*U'CLnyoh, któ 
re są słabnie, poi.uf na pszenicę na dzisiejszym samobójstwem

na --otestintyzm Powodom 3go
Zagrzeb 11 lutego. Na onagdajsitm po ie- 1 iwi>d zenie się arcybiskupa ołomuniookiegi 

lżeniu sejmu kroaokiego przyszło przy obra- c ra Kchnt w sprawie o>eskiego g mnezynm w 
daoh nad weryfikaoyą wyt—n jedneg, t  po- W ysrm i*.
słów — ks: ja r .  — do soen b i zliwyoh. K lkn j Du Neut F.-eie Presie don >«z% i  Wrocls-
mowoów zarzuciło kcalioyi rządowej, że ztra- wis za tzmtejssy arcybiskup K -pr zabioait
dza naród. Przeoiw tema w ‘mień * kcalioyi pod karą. z^ieranit składe. r.a koleg m dn-
zaproteetował poseł K.tcsowici i ożwiadozył, ohowns we Lwowie, i  to na calyn ob sarze 
że ubolewa ia ksiądz katolicki pragnie przyjąć ewojej dye ezyi, której znaoina część, jak wia* 
mandat i ik niegucLu e ni; zkany Muwoa wity- , domo należy dc Austryi 
. ii się po prostu, że a takim księdrom ni . ■ Małzyngton 11 lutego. Mao Kinley podpi-

do wsi "nego związku religijnego (Frei ety „ )  wuzorai ic  iłndnin traktat pokojowy ■ B i
cz a oklaski na galsryaoh). P r izydeat każe ,  ] u  4
opróżnić galerye. Następom między dwoma >o-1 Petersburg 11 lutego Agsnoya ra 7jeka
złą; u  powatajo bardzo gwałtowna wym-a-J donor, z Krasnojarska (miasto w gubernii je- 
s!ćw. O godzinie 8 wieozorem postawiono nisejskiej, nctożcaej we w ihodnic cSybert a 
wniu isk ) zamknięoia puiedzema, wniosek teu ^  -ąga^ąoej się od granioy obińskiej, a l  do 
jednak me uzyskał większości. Wś ud dslsr-oh i wybrzeży moru Lodowatej -), żs w.«śoic,iel 
obrad zabiw gł i poseł Mazura i ' lwia j „ j j  ji* Monastyrkin uti tym i., d—i ssie-
żs musi z Ijąć surdut, bo mu za g?rąoo- Mo- i nie, wsdtug którego Tungn» zawiadomi, w d.
woa rzeczywiście srTdnt zdsjmnje. Oalaski na 15 stycznia i ezelnikr policji w Jenissejsan, 
lewioy, z prawicy okrzyk obur-oma Wstydź ją w dniu 7 stycznia pomiędzy miejsce, z ośoiarri 
się pan, to nieprzyz roioie I ?o eh wili p. Ma- Kom- a Pitt w guW nii jairsseLkiej, od wiel
zn*a wdzcews napowrót snrdnt i polamiznje w ................................._ . . .
dłużnej mor, * a mc wet-ni poprze .mmi Pó
źniej powtórzyły się znowu zoeey hałaśliwe.
O godz nie 12 ej w nooy posiedzeue izm 
knięto.

Paryż 11 lntego. Wosc mjsze posiedzenie

kioh kopalń złoto o 170 * lorst, znaieź i rodzaj 
ohałnpy ozy *zętasn, zbudowanego z materyi 
jedwabnej Be sznurami. Szalar podobny jest do 
balonu W pobliźn zoalerono tezy trupy Indi • 
kie, a któryoh jeden mizJ ozLukę c alk m 
zgrn.hoteną. Przy jednym z trnpów aasdcziono

paść d ji  a o pr ledlotenin r*«4owim w spra 
wie odjęcia Iłbife karnej wyokowania w “i*s- 
wach rewiz/jnyoh, a przekazania ga całemu 
trybunałów', karaoyinemn- Prezes gebim tn D n- 
p u yRn» wstępie zażądał nagłego traktowania 
tej sprawy, oo bez p otestn przyjęto. E  ferent 
B e n a n l t - M o l i e r e  oswiadozyt, te komt- 
tr a  rewizyjna odrzuoiła ten projekt, gdyż owata 
go a i lepotrieb »y i uoat.uie w uim obiaw 
łab> 4oi *.T-du, Ł;óry dla uświetnienia armii 

poniża s^an sędziowski. Dep. B o s e  pońerał 
“'■ani *i ko -ządn, poozem prnemawiał minister 
eprawiedlliwiśai L e b r  e t , wywodząo, że nsn 
wa projektowana m* na osin zakońozyó oiągte 
agita j s i zł.godaió retnamiętnien’* Li lawa 
ta 'odpowiada aaró—no żyoze- im ludności iak 
i  przst .mnioB prezydenta trybunału ka laoyj- 
nego. (Oklaski i wrzawa).

Prezes gabinstn D u p u y  oświadczył, że 
rząd przyjmuje na siebie z ipetną odpowiedz s1 - 
ność ta tJ przedłożenie Nie na*usia oi 10 ża
dnej repnbbkańskiej ■ i ady przeto republiki ■ 
nie z ozyztem zumieniem nogą jł uohwalió. 
Mówca protestował przeoiw zapatrywał “m. 
z yrażonrm rzez komisy ę rewizyjną, jakoby 
ustawa pr'jektowena miała byó ustawą o®ys* ' 
ozoiiom śoiową i pi nedt.awiał. sn» jako zamach 
dyktatorski lub też rewolucyjny i oświadczył, 
że liezz oduie c \a  rrzyozyni się io nspoi tje- 
nia umysłów i położy nart >«oie konieo agita- 
oyom w sprawie Dreytasa ęŻy »• oklaski).

D.ep. c l .  t a n  swa1 -zzr prz-dłoż-nir 
rządowe i oświadozył, że p ayjęuc , >gc bjrłoby

itronuiotwa repsb uzge-

repairu u .  >mi ia także o śledztwie, atórz 
praoprowadzir pre-y/ei * tryonaab kazaćj jnr- 
g t Mazean i powstai przeciwko rtakom na 
wtóre on, Bsaurepaire, < powedu swego wystą
pienia pizsoiw Bkidowi jest narażuay Beaure- 
pai t -i “oń izyt n  a przemówienie słowam.: 
„Jeżeli rzi,d nie poioż] weszoia konoL »yo 
oyem przeoiw armii, tc my przen ósrimy ja- 
trozc głośniej*,

Pized sala w której się konferencje od
bywała, zebrtły rię tłumy tmblioznosoi. pc 
zauknięciu z( rouŁdzeuia dumy pooiągnęly 
przed pelaO Burbcsów i przed paiaś m V ter- 
stwa woiny - znosząo Ow, i y k i: Przez z żyda 
mi! Nieoh żyje armia I Na tępnii pociągnęły 
tzumy przed rtdakoyę »ntysemiok<s (  l ;  
Libre-Parol i urządziły jej owaojj. Ni bnlwa- 
ruoh p rzy  zło między zw-dtinihami aj przz- 
eiwńikaiii rewisy" dc bojkL Kilka osób are
sztowano.

Lendyn l)  lntego. Z W azyng om  deno- 
szą, że prezydent k imitetn dla diohodów pań
stwowych ośw.adozył ż* jeżel' 8 »n j 2-jrdno- 
o one t i t  bę.ą uzjzędnie' gospoaa.jwc.4, to 
w takim Fasit w iioie okaże i* potrzeba wy
dania n u ry  oh obligaiy; Tzn zam prezydent 
wspom 'ian.jgo kom'“ tn 'ikonitrtawi ’ że tego- 
roozny bulże który się zs lyza 30 ozarwoa, 
daje deficyt 192 mibor jw  W tej kwoora ifliz- 
śji się 1 a c ta  20 milionów za Filipini’, jaką 
wedli traktatu pokojowego Stany Z'ed.'.azonz 
maję z:.^cció H.sz/anii

parlamentu odbrłe się wśród nadzwyczajnego instrnmeuta snpetnis niezi ue Tunguzom Uda- 
podnieoenia umysłów, -jdrż miała na niem za- no s.ę niezwłocznie na mieisoe, bj rm awdr..

' ’ to aonietiem*.. Istnieje pruypuizczeniu, ie  tą to
l. csątki balnnn Andrćsgn i L-npy śm a e t"  I e- 
gli za napowietrznego f dwóeh jego owarzyszy .

2'azryngiO' 11 lutego, ne względu na to, 
że trektsd poko;_wy ■ Hiszpanią zosiai 
podciszny, Mz< Kinley wyztosow»t do kongre. 
tn  "isme, w ztorsm p ro r o ryohłs ro łctsn ie  
kabin między P anami Zjedni oaonymi i B .lipi 
nzm: Kzbłs mają zostawać pod kontrolą a-ne-
ryksńshąi

Nowy Jork 11 lutego. Dono-zą tn, że pre- 
rydent Nikarzguy k«zat r  pow cii powsuinia 
zamkną wsznetkie porty ztlantwokie.

ip.dr t  11 lutego Nejwyi ser trybunał 
wojskowy i hwalił ;o«t»w:ć adn-irata Csryerę 
i kzpitana M"raoa prz id sąd wojen ey z powo
du wydania n i  zatratę eskadry hiszpańskiej 
pod St Jago de Cuba

Lille 11 lute co. yżozcraj wieozorer. po 
wtórzyły eię rezreoh r i dumcnetotoye zwróco
ne przeciw Inchowieńitwu. anol klsszto *ny 
sióstr Sa 3i' -C"eur ob-zuoono kamieniami, p, 
boya rozprószyła demonstrantów i pri idsię- 
wuięłt liozr «“(,iz.ow»nia.

P«r l i  11 lutego. w  T,or«j wieozorem od
była się konterenoya »«oiana erzez Qiesnav 
da B sureptirea w sprawie rewizyi procesu 
Dreyfnss Beaurepaire oświadizyl w w«m 
przemówieniu, że rzac popełnił w swoim oza- 
■ie błąd, pouiewc* wytoozyl prooes tylko Loli, 
a nic tak%« Maoieioz i Dl lyfcsow', Sohenrer 
Keetnerowi i wszynkim innym, którzy wyzte- 
powali przeoiwkc . mii. ddybj rząd 1 yt tak 
postąpił, dzisiaj byłoby zupełna inaoza,, Bear

MOTEL IMPERIAL
pierun -r^dr, AołtJ, restattracya ii hauiarme 

Lwów — ulice Trzeciegt Maje,
Przyjjcnali ónm 11 luego- A, hr, Diiedu- 

szycki z Tarnobrzega, S. Aybrenowscy 2 Kimirie 
E. Małachowski z Odessy, h WtjCiechowsk z oór- 
kanu z Ozen-ichuwa. W. Mazaraki i  Wołynia. Lyi
A, Binmenfeld z joną 1 M OhlapowsU z 11 i l  s-
A, Bol a i A. Schima z Wiednia, A. Biber z Be- 
saiabii. Dyr. A. B.andat* z Dusseldorfu, F. Oukro- 
wioz z Stanisławowa.

HOTEt ZORZł
Lwów —  Plac Maryacki.

Przyjechali dnia 11 lutego. Janowif ozumpa 
trowie z Biizha Janas. hr. Tysskiewioa r Wotyni. 
Stan. Łączyhaki z Batiatycz, Ireua hr Pinińska z 
3 si iiyoa. Antonina hr. PinAsza u Koszyłowij. A. 
hr. Cetaer z I  udkamieuir. Dr. Aaem Otażewuki z 
Chmiiiuwio Stefar Moysi, z Budnik. Vomasz Horo- 
dyski ś Korne.!-wi Andrzej Horodyeki z Kocinbi-
mec Jan hr, Mycielski : Prz o ska Mieoaysiai 
A  n  e n i  z Wiktorowa. Jan Domaniemc-, i  Soho- 
dnicj

HOTEL EUR0PEJ8K1.
A Ł B E B T  8 Z K O W B O N  

Inoóa — Plac Maryacki.
Przyjechali dnia 11 lutego. Jeneral-major Hu- 

gelmann z G:--u. Ł. Siaszkiewici - TJherca. Dr. T. 
Ariet z Brodow. B. Arzyszk&wski i Miio&st J. 
jt aa uir f  h i  z Krynicy. J . Łeśniańaka z Trei n  

wli. Su Buzwad iwsk' z Batoia A. Georgel z Wo
łynia. F. dr Bmoi-ny - Przemyśli J. Krz tanów- 
ski z Hnleza. J. A Koński z Aoionar J  Got aa Ja 
i  Berlina.

N iL u fc & Ł A J n B »
Rubryka ta nie poefiodja od Eedakcyi, nie bierte 
tei ona za mą na siebie iadnej odpowiedualaośoi.

K a r a  p  zy g o to w a w c z j do egzaminu na j e 
dnorocznych ochotników (Intelligenzjłriiftingj rozpoczynam 
z dniem Igo marca b. r. O bjaśnienia i wykaz uczniów 
aprobowanych na zadanie poczta.

S T 1.  D O B R O W - O L S K I
ul. Brajeroweka boczna 1. 3, przedtem ul. Podlewskiego 9 

familijną eryImienią pól k lf. LbO, aujO 
i % iii pol«ca »^acyal*y salad h ar bat

IH Adoli Moi^er
Lwów ul. Syks/uska l t

Lwłkw l l  lutago (Z libr handlowej*
L l  J  >a sitaki J bląi f_", Marok Ludwika LC7

■L ■. k. 210.59 do 212*69. l,7, ^wimko-CzeraJaish-
po 200 el, w. a. 292 - ■ di 29n.< ' Baaku hypotacnaco oe 
200 ił. e a  J74 — do 364 —. Akoya u  »  w d n u  
wie po 200 ił. w. a. 205.— d 212.—. ‘.ow. bndowy wa
zonów i Banu n 163*— do 266.— ląnk i dl’ >.. t|»- I 

mewy u  pn 200 zł. 206. . .  do 208.1
Ł  a  " . i w m  «a łOOiiłi: Saa i  hlpot. zali

! pro Iw w 55 lal a 10 pros. prań 110J99 do J9.99 
t  1 pół prooi lo«. w f '  lal lin oi do 100.70. 4 proc los 
w 60 h i  96.50 do 9720 nanki nraj. 4 I pól pinu o w 
11 !»• 101.00 di 91.7 Banka kraj, 4 proo. Oi» 57 '-..l 
f 5 OL do 98.70, Tov. kroi. |al. S tnukli pr—.  ( ' tm sn j
-7.00 ds 97.70, « proc. In , w 41 I pól laleeb 97.00 de
>7.70, 4 pror wr .  56 Ie 9 --1  «„ 0616

u  1 ■ 100 ił„ Oal. fund. propinacyjaafo 4 pre, 
97.90—98.6C, Bakowidiklofo bud. propin i pr> , '..i, 
do ——.Koi z 1 ,. i  yroa (II emł^ij 10J3. es
—*— “alejowi ikali law i  knjowezr i proas» wr
po “00 barów 97*59 i 99 20. fiłyc l kraj. (pror :l < 
«o —.— 4 proo. e 139" 97 54 i# 98 "u 4 pro: §s tt*
z.roi i W  »  94.00 (o “4 7 i

i lu » » s y . Dok onarakl 5 :6  do 5.75 Napsloooloi 
9A21o .ii "jltw am yl 9 50 4» 9.60 B lJfl cayjiM 
pa* 12*7 39 do 138A0. U . n i  n lsn lnk jl 58 80 
do w. Ul

Wiedeń 10 lutego iG irłda ' a warowi 
SpirTtns 18—1340, Tai daneya słabi Nafta 
galicyjska bezraiany. Cuzisr surowy 12 371/,— 
12 42 /,.

Bf rlln 10 lutego. (Zamknięcie giełdy). 
Banknoty ans-ywoLie 169 60 Spirytnz 3960.

Paryż 10 lntego. ( Zamknię cii giełdy > 
Trzyorooe atowa raata 102 90. Mąka na mie- 
ziąo bieiącw 40*35.

Frankfurt 10 lnte< (G-iełdi wisozorna). 
Ans cyt-i ie kreayty 22i —; kolej pan. wo- 
wa 000(1 alpiny 000 00; dyskonto 20304 
lanra 000 00.

Wiedeń 11 1 'tego. T a rg  zbożowy) P „z„- 
- ic a  na ia*zeo 9*52 —9 54 na maj oaarwieo 
9 2 ° —9 23; żyto na wiosnę 810—8*11; kucn- 
mdza namnj zerwiao 5 00 —5*01; owies ni ma ■ 
rzeo 6*11 —6 13; rzepal 12*2' —12*35 ole :*e- 
ątakowy na ma' bzerwieo 33—34. Tendenoya 
epoko'na . Pogndi : mglisto,

Budapeszt 11 Integ T arg  zbożowy). Psse- 
nióaj n t marz u 963—9*65. i» kwiecień 9 40-* 
942, na ^aLitim-uc 85E — 8 56; tyto na ma
ro • 7*90 —792; kukur_aza r« maj .zerwi. i 
4*71—4 73 owie, na wic-nę 5S1—6-8Ł; yie- 
-ak nr eierpień 1 .‘15—1225. Popwi ni psze- 
nioę siaDy. Tendenoya słaba nogoda po. 
chmurno.
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Tajemnicze morderstwo
P O W I E Ś Ć  

przei
Fortunata du B ar jobey.

vCiąg dalszy).
Dostrzegł go o Lwtdtieśoii krok >w przed 

solą, przytomnego ł0 m uru, po obwili ezerm 
posiai znikła jo* iltdn.

Wyg’ąda?u to iia jakąś sutuhą ozarno- 
koiąską iooz tło iville nie wioiiyl -r iidpriy- 
rod m i  siły iakcż podszedłszy b'iżej, prę 
konał aią, ia  w parkanie jest furtk* , drwi
ło sn . z eddali, otwierająca aią b .z kluon 
i zamzo.

W jak; sp son piie  jzadl przez nią i.na 
ruita: za pocićniąrieifl ukrytej prątyiuy, ozy 
te ł dzidki smn, te  na ją otwor no i we
wnątrz, ' jgo J ‘kć n e mćgł przi n knąi.

Orfnął sią o tu lkaiis ue Łroków dla zda-j 
uia ji e prawy :• połoiani*

U io: ’» nic miała zoaie domów, i  ie 
dnej strony ci,gną) stą oF.rzym' mur, c iwic- 
tlony w r Wnych o lstąpaoh la tinu im i ga.n- 
» u., ■ pod kątom prostym sohodził/ «i, a 

dwie ai.ce: ta. w którą skrąoit pray ale. K I’ 
bera druga.

Gen rilłe wyezyteł nazwy -.eh, wypiane 
białenń literami ...» niebieskich tablicach.

ulica nnprzeozna, na którejsi > zm jdował, 
była ulicą Laur „ton, ta, która % pagórka sąnsz-• 
cziła sii| u ■ dół, ul:oą Vulejaav

Z a w r ó o i w u y  s i } a  d r o g i ,  z o b a e s y ł ,  t a  j 
e rz e o ia , p j  k r ó r e 1 w s z e d ł  c a  g ó r ą ,  n o s i ła  n a z . r ą ) 
K o p e r n ik a .

Wizystkie ‘rzy były mol,* i puste. 
Nk tr^tnarze ani 'idnego 'rz ichodnia, j  
krach -amienio ani światełka, zdała t ylk , I 
od alei Klćbors, dolatywał turkot powozów i |

aorełek.
5r-y  aliaueh Villejnst i Kopernika, po 

strome ] awej wzsoidy sią domy, lecz to- 
taj, po lewej, jama ylzc mory a za m« 
mi nie mogLi prieuiea miss ik»o hrabina de 
Salazie

R  ót wiąo wpusou Anamitą ? Ukryte w 
parkanie drawieiki jajnjm przejściem: lt,j«yly 

ą u • ł< z pałauem k eolk
Owe r iy  olioe tworzyły trójkąt, kteceeo 

rozyt wyohodzil niewątpliwie na aleją Kle 
bers gdyż iJea Tllleinst i Kopernika —ły, 

eiiosząu ńą  ko górze, ed tejta alei ku nliuy 
L-uni on.

Guuville i  iistanow.ł obejść j« naikuo;  w 
tym celo z szedł na dół przez o_ioą Yillejist, 
preycTsm u>awaiył, te  tró jkąt, objęty parka
nem jest niezabnd rąny.

Choąo zonaozr numer 54 aiei Klóbera 
przy W  i  dlioy Tiliejoi skrócił na prawo i 
doetrzejł go na wipaniałym trzypiętrowym 
pałaou ; oltryzmią . r e t  y

Mieszkanie piąknej damy odpowiadało jej 
koniom r -kwipaiowi.

W ftśoiiillka ioh musiała rozporządzać 
kilkomilisnową fortuną.

Ja l daleko w głąb ciągał ten piąkny 
budyń ik ?

Gcunile obiecał sebia zbadać to .. ai ia- 
zajutrr, przy pierwszej wiayoia, którą zloty hra
binie de Salaiie.

Trudno mu było uwierzyć, aby cała pree- 
■ rzsó, m  arta pomiędzy trzema ulicami, na
leżała do niej, nie rozamiat także, Uuzego ko- 
i h: mh ńozyk u m il it wejść od alei, przekra
dał sią p m  ulićę Laur.ston.

Jakófc itał na trotuarae, priyg.ądająo r ą  
pięk_aj budowli

Me pierwsze piątro jarzy Ib eią od świa
teł. Jeśli więo hrabina przy u za. nawet od- 
w udiiny cymbalisty, to oozywiśoie ni uzry- 
wałe sią z tem przed służbą

i zsa wpółotwarte okna dolatywały i  i- 
< sołe d , jki fortepianu, Beza wpraniii ilu ,
wygryw la  i ad yle „Orf„us-« w piekle*.

Niepodobna by, j r z y .  ośoio aby braD ina  
effenl ibuwską m u z y k ą  aabawiats anamiokiegs 
oymbt b-tą.

Jz_ 6b gubił si j w domysłach i przypuci 
oze iach. T-nmimo je dnak laiej oiekawośw 
i ohąoi zbzdauii tej tajemnicy, me mógł 
prrec 5 stać tu dłuto: a głowi podniesioną
do góry; postawa taka zaczynała zwraozć 
uwagą prze jhodn lił', a . kga_ iki ar is o 
wif ni tyoz.yl sobie wywoływać zbkgewisu*

Z lrngkj strony jio  miał ooboty wra- 
osć na ulioą Luunstcn i tam oczekiwać po
wrotu oymbslisty. Wyuzebiwanie takie mugto 
bowiem prz. uągnąć sią zbyt długo, a choćby 
nawet n  t l  uwieńczona pomyślnym skut
kiem, juk. sią tu rozmówio z nam. ą, który 
prawdopodobnie nie rozumiał ani słowa pu 
li-anotrku.

Oisk.wosń tak dHeoe drąozy .a jakób i i* 
miał niepiueparts, ęcbo.tą, pomimo lak ipóźnio 
nej pory, azdiwonić n b ie r n y  hrabiny. I  boi n  * 
ra-, ęąwet, gdy r 1 zeoboiała go przyjąć, i eói 
by jej, powiedział ?

Ze zuka oymbzbs y i _ądził. ta  znajdzie 
go U niej

Na takie dictum hrabina roi istniałaby mu 
s ią  w oozy.

Pomysł by t nieu i seuzny. o też po bliż 
szej rozwadze U ouyille o d r z r ł  go.

Ze-tanawiał tią og poo ;ąO, ;ay nagło 
umilkły dtwiąki fort pianu. Zi ibwilą lokaj 
prayseodt zamknąć okna i ug asił światła 
v  salon! . I

E-aKna zipewn* udawała się na sooozy* 
nok do d»l«zyoŁ’ apartemen ów, któryob okna 
nie wTobobziły na aleją El huta

Gouvill» irzytom tal. Han sobie wydał 
sią im ssznym. I  .Ot go mogło obeh dn:ć, ezy 
ta kubista przyjmuje łub nie jakiegoś koohin-

0 uńsmego —usyki 1 Miaiie ozatowao u jej 
bramy, jak jaki zazdrosny koebanek ?

— lmluty ci w nhstąoująoym numerka — 
zuśn iał sij opu zoL jąa «we i tanowi 1 o — ju
trzejszy felietun wyjaśni sytuacyą, romL  j o -

te być nawet zajmującym, leoz ni dziś doći 
ju t tego.

Zaledwie odszedł kilzn krokó w “troną 
Ł 1 Z1 roią»tws, wróuiJa mu zwykła nie.ra- 
sobl wość

W przygodę e te; w iagał tyUo troną 
operetkową i postanawiał nie opowiadać o niej 
rikomu, nawet Tawłowi de Ponteroix. którj 
. rał w.systko abyt powatni., Żałował iww< , 
i t  mu wspomniało rakach poroztumewająoyoh 
poro ądzy rrobinr a cymbału .ą.

Paweł nie OuOiai w to widisyć, tem mniej 
dałby wiary, te  piąkna :reolL po nooy. pro. - 
t k r  te drzwiozni, wpu zczała do siebie t.go 
potwora. Zamiast wiąo adaiewó ma przsd- 
woieśnie tyob ostrzeżeń lepiej byłe dać mu 
s ią  umizgaó do hrabiny, odsiadi jąo ob’asuenia 
na wypadl i ,  gdybj sie nią i  ijąi prawdziwie,

GuUyille . ojmował ibowiązki przyj*, "i 
po swojemu. M<a> on .woją odrąbną moraln isó
1 luoil '"opyonać tow arr^ io  ns- śliską drogą 
taiiłcsoi, ulategc może, i t  im, dotyubozas prze- 
ślizg; a ł się pc ; dej ze zrąoznr-śoię akioóaty.

(Jd ozasu jak dobiegł wieku i  ąskiegn, 
zabawa była jedynem. jeQo zająaiem oelem. 
Ani razu jesacze Saroe es nia wzruszyło sią 
głąbiej miał pc za sobą dużo bardzo mło- 
t es, a zdanej mitosoi prawdziwej. Nie w ly- 
.'h»ł do niej wcale, ani uozuw i jąj p itrzeby. 
Oj i  9 nula.zcze z duia na l i e ń  wystarozało 
mu najzupełniej. Tymozasam aa; n. jago tro
ską było wy: s lezienie sobie rezrywer.

Pora roku nie sprsyjała ku temu.
Arystokraoya przepędzał* ozas na rrai, 

w wo h pałsnaob, 1 ib u i ród i morskiol ką- 
pieli. Paryż roił sią od ocdsoziemiidw, zwabio- 
nyob wy itawą. Byt to dla Gouvilla świat

obey, z którym wsieiaaion .  ..unio w tuaika!.
?o*osi*wała mu wiąo tylko g ri leóa ilu- 

t iony p r z e s iń  b a o o a ra t we W saystkioL klu
bach sze d ł p palb, u w e t '* o  p ik ie ty  lu b  do arte  
nie a wsra r c l  u  b y  ,o rumełO p a r tn e ró i  ’ (Jou- 
y i l le  t r a w i ł  o ie  sdy o d e  w ie u zo ry  n a  u k ła a a -  
n iu  pasy.iwO*

Cwej nooy był i aniidto podratmonym, 
aby zadowolić sią tak ni •>:: cą ro; n w k e  o 
spaniu nie było oo myśleć; wsiadł sriąo 
w p; ii ■. -ą przeii, i jąoą ćorotki i kazrt .  ę 
zawieść dc iwegs klubu, 'tasie miał najwiąoej 
szansy pc ka  iia majomy oh.

Ó w  k lu b .  j e d e n  a  w e s e ls z y o h  a P a r y ż u ,  
m ie ś o i ł  s ią  ia  b u l  w a r a  ib ,  w  p o t  l i t u  O p e ry  
W s tą p  d o  n ie g o  b y ł  d o s y ć  i m a n y ,  n a l s i a t o  
z l c iy  i  d o w o d y  n i e t y l n s  d o ó r e g i  u r o d z e n i a , en 
i  n ie p o s z la k o w a n e j  o p in i i. C z ł  n k c w ie  ib ta d a L  
>ią p i r e w a t n i e  a  l u a z .  m łc i y o b ; k a o L m i  w y 

t w o r n a  i  w y s o z L  g r a ,  k t ó r ą  t u  p r o w a d z o :  
p o d o z a "  iim y , b y ł y  w a r a n k a m 1 d o s k o n a łe ;  
z a b e w y .

G.auvillr Ltóry miał jzosą'.. » nietylko 
do ł-obiet, ale i dc kart, wygrywał tu  kuerac 
grab- imy.

C wey wiei soru, f  „z ia szy do sali gło, 
wuej. doznei njiego <uziw eiia. Siedzino w mej 
lilkunasti olatmenow, dubiyob jogo anajo- 
myot, ji-orzy wpad’i do pary t- n . dni kilka, 
pomiądsy dwoma po.owan mf d iu  odotonniąoil 
powieu-zom bmwarów.

Pc „. lanc Gouvil'la okrzykami radości.
— Mój droei, cr-i kaliimy ;yizo ia oieb^e — 

zawolet, p-dbiege|i,okuniemu jakiś bl:~dynet.
— Choeoie grać w bauaarauz,1 — dokonozyl 

Gouyilia.
— Nie, w śiartć.
— 2 jf&dz Kto trzyma bank ?
— ł  d Amb-e.

Jzkób siyizał naLwisko to po ra i pierwszy.
— Kto tc taki ? -  zapytał głosem zniżonym, ;

(Ciąg dslSay D ostąpi).

PUDA m s
Nadzwyczaj delikatny i puszysty, przy
jemnie przylega, do twarzy nadaje b;a- 
łościj świeżości i jest zepelnie nieszkodli

wym. Cena pudełka 1 zlr.

JAiN IHNATOWICZ
L W Ó W ; sklepy własne ul. Kopernika 1, 3, ul. H a
licka 1 11 KRAKÓW: Sukiennice 1, 20. CZER- 
NIOWCE: Rynek 2. RRZEMYSL: Franciszkańska 24.

U J y b o r n n  kawa pół kilo 75 ct. „Sy- 
™  ryusz“ ul. 3 M aja !. 2 Lwów.ryusz 

S p T H e d w i
Plohna.

  ___
wielka realność. S. Biuro

R z ą d c a  agronomiczny z chlubnemi 
świadectwami, poszukuje posady, w razie 
potrzeby złoży kaucyi. Zgłoszenia pod K. 
przyjm uje Towarzystwo urzędników pry
watnych Lwów.

Agronom  teoretycznie i praktycznie 
wykształcony poszukuje posady. Bliższych 
wiadomości pod K. udzieli Towarzystwo
urzędników prywatnych Lwów.___________
~ M zu k  tft m T r t i c i u ł  lub F/ancuzk^ do 
konw«r#*cyi, Mniaztk Ł yc łtkóy .

ą H j r t n s s  pól kilo tytko f iS  contow 
Bi«zrOwn»nej dobrod kawa irom »tyci*. 
równaiąci si« M jlepiyym gatu»kom doi 
aabycia jtdynio w h u d h i  L e o u a r d a  
f i o l e c b l e s o  w* Lwowie a l b  B a t o 
r e g o  1, 8 . P so ty  wysyła sią odwrotni* 
franco.

O a o b a  młoda z dobrej rodziny poszu
kuje miejsca zaraz do samoistnego pro
wadzenia gospodarstwa wiejskiego O . R. 
E . poste restante Rzeszów.

D z i e r ż a w y  majątków ziemskich po
leca Paweł Fraenkel, Sykstuska 2.

B I U R O

F. ZAGÓRSKIEJ
Lwów, Chorążwyzna 7 

poleca panny służące, klucznice, 
kucharzów, ogrodników i wszelką 
doborowa służbę męzką i

Ob

notei Pański
pole u  p ikoje unntowe l  piłem 

oo I  z-r.' r 'e ffo ,it ne pi 80 ,i.
Z u >  K i i l i l ,  kuo u  ir, ~u tl .

cyjny, odznaczony na wystawie lwowskiej, 
eaU Daszka 3.50, pół Uaszki 1 60, ćwierć 
flaszki 1 zł do nabycia tylko w handiu 
Leonarda Soleckiego we Lwowie ul. Bato- 
rego 1. 2._____________ ______________

po litewska wędwne Kilo 2zh} P f t i z t e l  
z gerteh wątróbek z truflami fumowa 
pu;zk* 2 zł b;;« trufli 1.50. Znakomity 
B u l i o n  kilo f ,  tf, 7.50. Dwór Łapaayn 

Brieżaay.
N a  J a r i j n k ę  znakomity rł*yj*ki ca- 

krowy groiz^k sussony pół kilo 1.80 ct, 
do nabycia tylko w handlu korzennym 
L e o D n r d a  f to l e c K le g o ,  Lwów ul., 
Batorego 2.__________________________

feiu o nauczycielskie
poleca uzdolnione nauczycielki każdej na
rodowości bony Niemki, zarządczym#, ul, 

Ilalicha 10 II. 9ietro.
K ł ś jp e w n le j^ z e  ulokowanie kapi.* 

łów, kapao ineratnej reaUości, Lwów, 
Karmeli fca 6, (obok namiestnictwa).

N a j t a n i e j  pdeca  Tsieiki* wyroby 
z drzewa kompletne urządzenia kuchenne, 
wrroby białe do m alow ana, gnatów q« 
osdcby lalonów, naczynia bednarskie skład 
i piracowsia Adama Bi lik a p,’ac Bernar- 
dyńaki H.

Poszukuje się posady dla o r g a n i s t y  
z wydzierżawieniem grantów plebańskich. 
Łaskawe oferty upraszam przesłać pod 
adresem : J . M. 100 poste restante Żo
łynia.-

u . - J 7 x - o c a 5 . y j i s K . i e g o
w Pasażu Hausmana: 

pół kilo H e r b a t n i k ó w  60 ct.
„ „ JPonBa-tf^ls 60 ct.
„ „ M a r m e l k ó w  40 ct
„ „ C’* e i t » l a i l e k  1 złr.

W yrób własny.

Ilasto dassrowe
codzitnnie wyrabiane ronsyła of>łątnle  
loco odb io rca  po zł. 1.20 Zarząd dóbr 

Balice e s t  p. M tdyka 
Celem położenia tamy nadużyciom niektórj-.o 

dać do p ab licn e j wiadomości, że

i c i ś i e
wszelkie ogłoszeni* do „ P .zb 
g ląJu“ oraz p rzadpłatj miej 

seową przyjmuje wyłącznic
Ajencya dziennitów

P « m <  H U w sins» * «  » .

E Bredt i
Fioryka im .zyn, Kotłów m u  
wyoh, aparjlów, kuźnia paro
wa, kol an  i .  dla wyrobow 
żelaznych I ■ iedzlanyiili J i- 

warnla żelaza I

w  O t ty n i i
(m -d*y Stanisławowi m a 

Kołomyją) 
za’ :uunia 400 robotników i 
poleoa na nad, bodiąoy aeion 

swoją a;eoyaluośi :

Kompdas urząd/d ia 

gorzelń rolniczych
fabryk bplrytudu 

i drożdży.

fietOListruto gui-zem dawnieii>zycfi systemu* h najnowsze
,ic  chm ieli c m ia rk o w a n y i  k .

Ili ,s t r a ć ,e  i kosztorysy  carm o i opłacone.
F żb ijk a  nasze urz-idził* ub itg łigo  r o k n  1 8 » S  nu tępu jące kompletne g o 

rzelnie « *p*r»t»mi kolu»nowymi do ciągłifto ruchu ;
1. jl/]* Dyrekcyi dóbr Ałdrztjz hr. Potockiego Knmionkn strumlłowz”
2. „ „ „ Fiorentyny ke. C urtoryskie j, Nowe mi»3to.
3. n Wp. Tadeusze Starzy ńsiU go, Derewnu p. T u rjnka .
4. „ n Koimy U drzycii:gc, hiosiy wielkie.
5. „ W pani Stefanii z Leflandowskich Ł om n^kłtj, Leszcaków p. W nrfż.
6. n ,  a a „ Sulimów p . W nrfi.
7. „ W p. Jann l  eficzyńakiego, Bo ki m iłe p. Touste.
8. „ n H enryki Głowacki*go, Leśniowice p. Bizłzgórn.
9. „ W p. 8. Reginstreite fabrykę ap iry m u  i drożdży w Strupkowie p,

Otlynin.
Nadto doatnrciyliśmy w abiejłym  roku 1698 pojedyncze części urządzaniu 

gorzelni ant go i w^kcnul śmy w 'ę lu ie  i nm ijaze rekonstrakeye gorzetń:
10. Di* Dyrekcyi dóbr EdraunĆa hr. Zichy, Bełezaa *t. M ar* K e m z tu r

(W tgry).
11. D li Dyrakcyl dóbr Jo l u u i  barom  Ambroży, A n n y  ag st. Times-Bernata

(Węgry).
12. n firmy W . et F r. Ccstimr, Cornl, Bom anii.
13. „ Dyrekcyi aćbr F«:el'encyi hr. Siemleńskiege-Lewickiego, Chorostkó*.
14. „ Zarządu n » « # n Zamik p. M ig itrów,
15. ,  Wp. Ignacego Wachowicza, Trybuchowce p. Py**kowct.
16. n Zarządu dóbr Józefa hr. Młodei-kiego, Mona.terzy*k«.
17. ,  Firmy Jó*et Thom i aya (ze Lwowaj Słuboda.
1*. ,  „ F. IJebermun, Kn.hynin p. btanłsławów.
18. n „ J . Goldfeld, Tyśmienica.

W roku 1897 dostaroa. 1 •Lmy i)» o. k. uprzyw. goiio. aksyja. 
Banku iiipota znego we Ł rowie, kompletu aiząa. ula dla wolu :go 
Mag. ej u ipirytusowego (o tr.eob rez, a.araoa <%oz iej objąt .ui 
V2.UU0 b ik to ll w St»nieławowie.

p o w ia d a  n am  a J u a ’ x«Mr i  <Quiiker Oats wyrabia 
sią przez całkuwite wyłuszczenie najlepszego amerykań-

it tu a ra co ro # , inem zaszczyt po-

Piwo okocimskie
sprzedają na szklanki tylko nastęjąoe firmy :

A r n o l d  N „  Rynek.
A r n o l d  W .,  Batorego 18.

i . u >  Ho’. l  W .n iB w sk i. 
B n k a lsk l W ł. -1 t j n  .kich. 
C e l l e r m  W ilhelm, T u ,  ■-» 9 .
D: 1 k e r  L i l i i  o)
E h r l l c h  J ó z e f  ' t . i e r n  •  .—„ .iw . 
F r l u d  - l a U ł b ,  Bynek l i .

C l m u f e M  A d w i f  u  o ik e  7. 
n  LU u ,  h  b! l i im U r io m k L  
t  r a l e  k u t o n l ,  Sykjtu ika 14 
J  i n k o  r e k i  J ó z e f ,  ol. 3«llika 
K r a u s  A J  ilf , Jk u b k u aak a  S 
K o n u l e r  •'< >8  i a . ,  u lW U o O i 1J. 
K o s t o w s k i  W ł a J . ,  ii j ,
Ł a n d e i  t f i e b a ł ,  i k i c b k . , ik i  4
 nd iak Ab, el. ill ke.

L e m e l  S ., nic 1 'Jacka 54 
l  udw rl ł a n ,  d t ł  n k a  7. 
lu h ,  eh Je* fc, rrj ranela) > k
• n u ł  . i o i p l . r  ol Trybnnelsk* ia.
P r z y b y l s k i  H .  ol eetreluŁ. 18. 
J o m e r u s  Jl, Bjme* ”,
P i e t r a ]  e k l  ł d e  u d .  ni. I i i i k i

IX Ba i.nel, 1 jeŁ fi.
B e t k i . ,  •* V b r . ,  .m  ol. Kaimia

nowska.
Ilu, i, H ax, ol. Gródecka. 
XłndzM,‘,l J Ant. l . i iU u r r - y i  ko

lejowi.
S a lu b ,  r «  H .  o l  K olletfje , róg E a

siruiorsowakiej. 
hchw ir> r Oaiaa, ul. Gródecka.
t e i  r .  -k . In  D , rog ‘Gódecklej 

i >olari
.telmn.iTt.-r. l a n ,  Ihoiąłcepm a 6- 
■ u id  b .,  u). Sohieeklego.
I  ■<  B -  .  i i   1.
r  1 i>msn Teofil, g in  Domlnl-

kaóska i .
W a ż n y  ■ . u .  ni Jsernec^dego. 
r e .  L e d  li >, nl. Gróu-cka. 
b im n  J... nl. ani ,  ivur. 

Z n n k e r m i e n n  J . ,  7,< u row icie .9. 
Z n o k e r m a n n  0 .  ol. e o u  Sapiehy. 
Ź ]  - .  d a li L e o n a r d ,  ol. Zybll- 

Uewicia.

Główne u u u ji rw o  i skład ,  z .  oecuowsgo u pp-

OZk tHZA ‘A’I»r SLA i Syna
n l .  B u g n s ł  i w i k l e g e  1. 1 S .  "a lefoa  Nr. ( 8k*» piwa f lo ik o w a i, a  paaa

» .  A  l l M M ł  \  U l i c a  S ) k 8 t u H k . a  1 . 1 4 .
Telefon Nr. 149._

N a  p rz y s z ło ś ć  o g ła s z a ć  b q d q  k a i d e j  n ie d z ie l i  w p i s m a o h  lw o w -  
s k io b  n a z w is k a  r e s ta u r a to r ó w ,  k tó r z y  p iw o  okocimikie s p r z e d a j ą ,  a  
n a d t o  l a i t r z e g a m  s o b ie  w y s t ą p ić  w  d r o d s e  s ą d o w e j p r s o o iw k o  s p ra e -  
d a i y  o b o e g o  p iw a  p o d  m a r k ą  o k o c im s k ie g o

M p  b i g  h row ir w  Okoolalo,

tkiogo białeuu owsa., 
cfala białkowego i jesf 
sw^ch przymiotów jedn 
s z y c h  'Todków -pożyj 
szybko się gotuje, 
brzo Jlejik^w 
naśladowali 
dlatego odpa( 
smażka) i jesf 
przeto tani; zna 
ilości jako dodatek do 
snego bezprzy prawy 
nabiera bardzo do, 
dasta w używamy 
wszystkie po*rawyj 
sm-,knjąznakom _ 
lecają najgoręcej1 
który dla cierpiących 
dla dz eci, okazuje sią pra’ 
QoŁker Oats jest do nab;' 
paczkach (z moją tu uwi, 
82 ct. we wszystki -h h a, 
ł a k o c i  i d r c g u e

odukt ten zabiera 16°/, 
,z powodv Wszystkich 

z najw yborniej- 
wczych Oub ke r  Oat s  

abie-p bardzo do- 
ptej formy (przy 

p j zupie, sosach, 
|da wszelka za- 

'bardzo wydatny, 
gomit, w małej 

Irosołu mię- 
uaker Ual 

^e^eJbrze formę 
\* 4 /u o  legumin; 

-z Qukker  Oats 
:ie. Lekarze po- 
inieOukker Oats, 

łą dok i nerw; .tudzież 
fem dobrodziejstwem, 
'ko w oryginalnych 
cą ryciną) po 9, 18, 

k o l o n i a l n y c h ,  
W każdej paczce znajdują

te,yy .
i /

Zr.ana od lat wie'u jako najwyborniejszy dodatek do kawy 
zwyczajnej. — W cierpieniach nerwowych, sercowych, żołąd
kowych, niedokrwistości itd. przez lekarzy polecana. — Naju- 

lubieńszy napój kawowy u niezliczonych rodzin.

sią przepiuj gotowania wszelkich potraw » Jedao la

O ^ u a k e r  O a t s

om*. e n " j

P E R K I J l N r  |
m gpoUta kuuiiiuil. Ferdynauda jPletzscha ]|(
-  F a b r y k  m a s z y n ,  O d M w a r m a  z e i a z a

w e  i . w e *  u l .  S w  M a ro u u . 11 .
UoNelaie, B r o w u r j ,  B lysy, Isn ak l.

K śZtor] sy  bjzpfatn ia.
F i l j a  i  w a r s b ta t  r e p a r a o .  w  E a  1 j . r e

KOSZULE
rnsaki, n»jm r: .iej,w , g - r, krój fra ie e s k i 
„d tS6  et, Kownie pikowe i f .n t s i j j . e  
od 5 KO o lo is ru  Su. 8T. K a r 

etki od 50 ct. K ski, .i nw ieik i, krew*- 
ty uaiuwe, sielkie sng is.sU i od ..Jfi Cha
r t .  wid u, « ,we t  ludwsbne, .p la ld , pod- 

w iaikL C es, aą jtab ise

Górski i Szydłowski
Lwów, plao Maryaoki 8.

P idaktor odpowiedzialay; Wacław Madowski.

8 Urople żotądkone
B r a d y ’e g o

(przedtem Mariaci Mis Krople żołądkowe) 
ipo!Zi)di„ie w aptece , z n m  n ó i i l K won CogsiM i* 
K u r u ,  a  B r  id y  w  V 1 : u n i i  I .  F i a t a  M  »’  >• 
stary i many środek Iw, n iti"  dsiałajęci' suakodiew * 
wsmncniająco u  żołądnk pray praaBaiotlacł W trawi#*iu ł 

>"_}J» do iegU tcciseb-

Cena flaszki 40 ct., poCw. flaszki 70 ct.
Maszę rrwroat a- agę powtórnie, se muj- kroplę śołądjowę częstokroć 

fałszowana bjnffiją. Nnleży zwrócić uwngę Przy ąn*upme nn powyższą m*rltę 
ochronną * p e a p ls e m  C. B r a d y  i w*zy»tkl® wyroDy jtóo ni«pr*wdaiw# 
zwrócić, która nia są powyższą m w ką l  p o d P » C * t t  U . n r a i l y  zaopatrzona.

r  r o p to  ż o tq < U u w e  - r  A U rtu iy
(dawL..e] M. »•!—■» żołądkową kropli)

ią  w czerwona pudełka opakowane i obrażam M atki Bo*faaj M arła cielsk iij

Coężd ikładowa podana.
Prawdziwi kropli żołądkowi «ą do nabycia w i wszystkich aptekach.

A p t e - a r z a  S c n n b i d r a  

h e r b a t a  p r z e c i w

k a s z l ó w  -
i proszek przeciw

kaszlowi
z jpisbi 4^ Jemoo

Wiedeń Y/Ł WinuiiergaBse 33, 
wedle lekarskiego spisu sporuudiona,
skutecznie działająca na o r g i t n i t  o d -  
decU>*w©, odfiegmi-jaca, łagodzi dra
żnienie do kaszlu, chrybke i łechtanie 

w gardle.
Proszek 70 c t , herbata do tego 50 ct., 
pocztą 20 ct więcej za opakowanie, 
Mniej jak  2 paczek pocztą się nie wysyła. 

A p te k a  św . J a rz e g o
Wiedeń V/2. Wimmergasse 33.

Baczyć trzeba na markę ochronną i aa- 
dać zawsze środki przaciw kaszlowi

Pinior z fabryki Owriańskiej,


